
• 7 młodości Bolesława 
Bieruta — str. S

£ TT mieście i na wsi 
w walczymy o wykonante 

planów — sir. ś

• Międzynarodowa Konfe
rencja Gospodarcza w 
Moskwie — str. X

oraz portretami Generalissimu
sa Stalina 1 prezydentów Bo
lesława Bieruta i Wilhelma 
Piecka. W akademii wzięli u- 
dział członkowie rządu Nie
mieckiej Republiki Demokra
tycznej z wicepremierami — 
Otto Nuschke i dr Bolzem 
na czele, reprezentanci magi
stratu wielkiego Berlina, przed 
stawiciele partii politycznych; 
organizacji masowych. Związ
ku Wolnej Młodzieży Niemiec
kiej (FDJ), świata gospodarcze 
go 1 kulturalnego, Jak rów
nież reprezentanci zagranicz
nych misji dyplomatycznych 
oraz Radzieckiej Komisji Kon 
troll. Zebrana publiczność zgo 
towała długotrwałą 1 gorącą o- 
wację przybyłym w towarzy
stwie ministra spraw zagranic/ 
nych NRD — Dertlngera, — 
szefom mis|l dyplomatycznych 
ZSRR 1 Polski.

Akademię zagaił sekretarz 
generalny niemieckiego Towa 
rzystwa Krzewienia Pokojo
wych i Dobrosąsiedzkich Sto
sunków z Polską — Wiocha. 
Wskazał on. że rozpoczynają
cy się Miesiąc Przyjaźni Nie
miecko • Polskiej stanowi po-

ge z Pa przy c do Saborza na 
odcinku 1100 m, co da Pań
stwu 7.650 zł oszczędności. 
Drogi Obywatelu Prezydencie! 
Razem z tymi zobowiązania
mi przesyłamy Ci najserdecz
niejsze życzenia długich lat 
życia i kierowania naszą Lu
dowa Ojczyzna. Niech żyje so 
jusz robotniczo - chłopski!"

stwierdził Wiocha — zadoku 
mentuje przed całym światem. 
Iż nigdy już nie pozwoli się 
podjudzić do nowej wojny prze 
ciwićo narodowi polskiemu.

Referat na temat znaczenia 
przyjaźni niemiecko - polskiej

(Dokończenie na str 6)

Apel Junaczek hufca 
gminnego „SP“ w Kluczach 
do dziewcząt całej Polski

KRAKÓW. PAP. — W Kin 
czach odbyło się w dniu 27 
marca br. uroczyste zebranie 
gminnego hufca ,,SP“, na któ 
rym Junaczkl wezwały dziew
częta całej Polski do ochotni
czego wstępowania w szeregi 
letnich brygad rolnych. W ape 
lu tym czytamy m .In.:

„Wzywamy wszystkie dziew
częta z całej Polski do ochot
niczego wstępowania do let
nich brygad rolnych. Prace w 
tych brygadach przyczynią się 
do przyśpieszenia realizacji 
zadań Planu 6-letnlego, pracą 
w brygadach'godnie utzclmy 
60-tą rocznicę urodzin naszego 
drogiego Prezydenta".

FABRYKA ZAPAŁEK W SIANOWIE WYKONAŁA 
Z NADWY2KA PLAN KWARTALNY

W dniu 31 marca br. załoga Fabryki Zapałek w Sia
nowie wykonała w 102,1 proc, ilościowy i Wartościowy 
plan produkcyjny na I kwartał br.

Sukces swój załoga zawdzięcza przede wszystkim ryt- 
.miczności produkcji. W poszczególnych dekadach plany 
miesięczne wykonywano: w 1 dekadzie stycznia — 30,5 proc, 
planu miesięcznego, w II — 29,3, w III —- 40.2. w I dekadzie 
lutego wykonano 31,7 proc, planu, w II—37,5, w III—32 9 
planu miesięcznego. Podobnie w marcu, załoga pracując 
rytmicznie, wykonała 104.1 proc, planu. Spośród robotników 
fabryki wyróżnili się m .In. przodownicy pracy: Marla Pisar
ska, Katarzyna Chmielewska, Rozalia Podolak, Jan Koz
łowski, Lucjan Sułek, Leon Grzywacz, Franciszek Tralew- 
skl, Zygmunt Marsza! i inni. Załoga fabryki w I kwartale 
br. podniosła również współczynnik wydajności pracy.

Osiągnięcia slanowskiej fabryki umniejsza Jednak fakt, 
że jej kierownictwo, organizacja partyjna oraz rada zakła
dowa nie umiały zmobilizować całej załogi do wyładunku 
wagonów na stacji, oraz nie potrafiły należycie zorganizo
wać transportu. Z tej przyczyny zakład nie wykonał planu 
obniżki kosztów własnych.

PLAN W KOSZALIŃSKIEJ FABRYCE MEBLI MUSI BYC 
REALIZOWANY WE WSZYSTKICH WSKA2NIKACH

Plan kwartalny — załogtt Koszalińskiej Fabryki Mebli 
— wykonała z nadwyżką 6 proc., ale tylko pod względem 
wartościowym: Nie wykonała natomiast swego planu asor
tymentowego I ilościowego oraz znacznie przekroczyła prze
widziane koszty własne produkcji. Stało się tak dlatego, że 
kierownictwo nieudolnie sporządziło plan zaopatrzenia ma
teriałowego. zaś organizacja partyjna w minimalnym stop
niu Interesowała się produkcją.

Zle zaopatrzenie materiałowe było bezpośrednią przy
czyną braku rytmiczności produkcji w zakładzie. I tak w 
I dekadzie stycznia zakład wykonał swój plan w 15,09 
proc w II — 34 21, zaś w Ili — 56,68. W miesiącu lutym 
1 marcu było podobnie. Rzecz jasna, że przy stosowaniu 
zrywu produkcyjnego, dopiero pod koniec każdego mlesiąra 
nie mogło być mowy o oszczędnej gospodarce w zakładzie 
1 o pełnym wykorzystaniu jego zdolności produkcyjnej. 
Kierownictwo zakładu narzeka ponadto na rzekomy brak 
ludzi, mimo że zakład przekroczył plan zatrudnienia.

Podstawowa organizacja partyjna, kierownictwo za
kładu oraz rada zakładowa w Koszalińskiej Fabryce Mebli 
muszą dokonać poważnego wysiłku, by usunąć źródła obec
nych trudności hamujących realizację zadań produkcyjnych.

tówke około 4800 zł oszczędno 
ści. Tow. Lucjan Pluska, pra
cujący na „Ursusie" zaoszczę
dzi na każdvm hektarze orki 
średniei po 2 kg paliwa, pod
niesie wydajność pracy do 140 
proc, normy oraz przedłuży 
okres miedzyremontowy swe
go ciągnika do 2000 godzin. 
Wykonaniem tego zobowiąza
nia tow. Pluska podniesie ogól 
na wartość zobowiązań całej 
załogi o dalsze 2880 zł. Ob. Bo 
leslaw Zeonlcki zobowiązał się 
pracować tak, bv wykonywać 
olany dzienne przeciętnie w 
•180 ptoc. oraz zmniejszyć zu
życie materiałów pędnych i w 
ten sposób zaoszczędzić 2400 
zł Zobowiązanie pracowni
ków: tow. Zygmunta Woźnicy 
przyniesie Państwu 2640 zł o- 
szczędności, a Władysława Ko 
zlowskiego — 4320 zł. Mecha
nik zespołu, Jerzy Wyrębow- 
ski zobowiązał się wspólnie z 
traktorzystami przedłużyć ży
wotność każdego ciągnika 
przeciętnie o 400 godzin.

Dzielni traktorzyści wraz ze 
swym mechanikiem wezwali 
do współzawodnictwa wszyst
kie zespoły powiatu drawskie
go.

J. JASIŃSKI

»Naród niemiecki nigdy już nie pozwoli
podjudzić się do nowej wojny przeciw Polsce«

Wskazania dla walczącej 
o pokój ludzkości

— Czy trzecia wojna światowa jest obecnie bliższa, nlź 
przed dwoma lub trzema laty?

— Nie, nie jest bliższa.
Te słowa Towarzysza Stalina padły w odpowiedzi na 

pytanie pięćdziesięciu redaktorów amerykańskich gazet pro
wincjonalnych.

Pytanie powyższe zadali dziennikarze największego 
i najbardziej agresywnego mocarstwa imperialistycznego. 
W ich państwie cały rząd, wszyscy główni politycy dwóch 
wielkich partii amerykańskich — republikanów 1 demokra
tów — nie ustają w wysiłkach, by wzmóc histerie wojenną, 
by przybliżyć niebezpieczeństwo wybuchu trzeciej wo>ny 
światowej. Zbyt wielka jest jednak siła światowego ohozu 
pokoju, któremu przewodzi Związek Radziecki, zbyt wielkie 
znaczenie posiada światowy ruch obrońców pokoju, by mogli 
dopiąć swych nikczemnych celów.

Amerykańskie bombowce zrzucają pocisk) bakteriolo
giczne na terytorium północnej Korei I północno wschod
nich Chin. Ale zbrodnia ta jeszcze bardziej zmobilizowała 
walczące o wolność I niepodległość ludy azjatyckie przeciw
ko Imperializmowi. Jeszcze bardziej scemcntowała antylm- 
periallstyczny front ludów Azji.

Imperialiści uchylają się od przyjęcia radzieckich pro
pozycji w sprawie traktatu pokojowego ze zjednoczonymi 
Niemcami. W ten sposób zdemaskowali swoje Istotne za
miary. ujawniając wobec wszystkich miłujących pokój na
rodów Europy swój plan rozpoczęcia agresji przeciwko kra
jom obozu poko|u przy użyciu hitlerowców jako głównej 
siły uderzeniowej. Rzecz ja«na, przyczynia się to do okrzep
nięcia woli oporu narodów Europy zachodniej nrzeclw ame
rykańskiej okupacji, do okrzepnięcia w szczególności woli 
oporu narodu niemieckiego.

Imperialiści amerykańscy dali rozkaz greckim monar- 
cho-faszystom, by stracili jednego z najlepszych synów naro
du greckiego, Nikosa Belojannisa. Wyrok wykonano, ale wy
wołało to potężną falę gniewu przeciw Imperialistycznemu 
terrorowi, który ucieka się do Iście gestapowskich metod 
walki przeciw uciskanym narodom. Knżda imperialistyczna 
zbrodnia chybia celu. Ńlc nie jest w stanie w chwili obecnej 
osłabić tempa walki, rozmachu organizacyjnego ruchu obroń 
ców pokoju. Dlatego to właśnie, mimo że awanturnlczość 
imperialistycznej polityki wzrasta, groźba wybuchu III woj
ny światowej nie jest obecnie bliższa, niż przed dwoma czy 
też trzema laty.

Redaktorzy pism amerykańskich pytali Towarzysza 
Stalina, czy, jego zdaniem, spotkanie szefów wielkich mo 
carstw byłoby pożyteczne.

—• Możliwe, że byłoby pożyteczne — odpowiedział 
Towarzysz Stalin.

Związek Radziecki wierny swej pokojowej polityce 
nie rezygnuje z żadnych form porozumienia, które mogą 
prowadzić do pozytywnego rozwiązania grożących ludzkości 
konfliktów międzynarodowych. Towarzysz Stalin uważa, że 
nie jest wykluczone, że spotkanie szefów wielkich mocarstw 
od których zależą losy narodów byłoby w obecnej sytuacji 
pożyteczne.

Dotychczasowe doświadczenie wykazało natomiast, że 
rządy mocarstw Imperialistycznych nie chcą dopuścić do 
załatwienia trudnych problemów międzynarodowych drogą 
wymiany poglądów i porozumienia.

Porozumienia tego pragną natomiast narody I tylko 
nacisk opinii narodów może zahamować zbrodnicze zapędy 
podpalaczy świata 1 zmusić Ich do zrezygnowania z polityki 
zbrojeń I szantażu wolennego.

W odpowiedzi na następne pytanie Towarzysz Stalin 
stwierdził, iż uważa obecną chwilę za odpowiednią dla zjed
noczenia Niemiec. Odpowiedź ta stoi w ścisłym związku 
z myślą polityczną propozycji radzieckich wobec trzech 
wielkich mocarstw Imperialistycznych w sprawie zawarcia 
traktatu pokojowego z Niemcami. Jeśli do dziś dnia a więc 
w siedem lat po podpisaniu umów poczdamskich nie nastą
piło zjednoczenie Niemiec na drodze pokojowej | podpisanie 
z nimi traktatu pokojowego, przypisać to należy Jedynie 
temu, że imperialistom amerykańskim 1 odwetowcom nie
mieckim dla realizacji Ich planów, a więc dla przygotowań 
wojennych w Europie, potrzebne jest rozbicie Niemiec, po
trzebne jest przekształcanie Niemiec Zachodnich w bazę 
wyjściową agresji przeciw ZSRR, Polsce I Innym krajom 
obozu pokoju. Z punktu widzenia natomiast Interesów miłu
jących pokoj narodów, dla utrwalenia i zabezpieczenia po
koju światowego potrzebne i konieczne jest zjednoczenie 
demokratycznych, pokofowych Niemiec.

Towarzysz Józef Stalin, rząd ZSRR stał zawsze na 
stanowisku możliwości pokojowego współistnienia kapitaliz
mu i komunizmu. Warunkiem tego współistnienia jest 
„obopólna chęć współpracy oraz gotowość wykonywania 
przyjętych zobowiązań", przestrzeganie zasady równości 
i nlewtrącania się w wewnętrzne sprawy innych państw. 
Owa chęć współpracy, gotowość wykonywania przyjętych 
zobowiązań oraz realne dowody wykonywania takich zobo
wiązań składał niejednokrotnie Związek Radziecki. Nie ma 
natomiast tej gotowości ze strony imperializmu. Praktyka 
polityków imperialistycznych to nieustanne deptanie ukła
dów międzynarodowych, brutalna Ingerencja w wewnętrzne 
sprawy innych państw, ograniczenie suwerenności państw 
uzależnionych.

Odpowiedzi Towarzysza Stalina na pytania grupy re
daktorów amerykańskich zostaną przyjęte z radością przez 
obrońców pokoju na całym śwlecle. Walce Ich w obronie 
pokoju, walce prowadzonej konsekwentnie i nieugięcie pod 
przewodem Związku Radzieckiego zawdzięcza ludzkość, lż nie 
udaje się Imperialistom rozpętać trzeciej wojny światowej. 
Walka ta nie ustaje ani na chwilę I wzrasta na sile. Miłująca 
pokój ludzkość będzie ją prowadzić uparcie, konsekwentnie 
aż do zwycięstwa. Wskazaniami w tej walce są słowa wodza 
narodów radzieckich I przywódcy Światowego Obozu Pokoju 
Józefa Stalina. Odpowiedź Towarzysza Stalina na pytania 
amerykańskich redaktorów, stanowi dokument, z którego 
czerpać będą otuchę 1 siłę miliony miłujących pokój ludzi 
na całym śwlecle.

p. m.

Uroczysta inauguracja
Miesiąca Przyjaźni Niemiecko - Polskiej w NRD

BERLIN (PAP). Uroczystymi akademiami 1 zebraniami 
ludności pracującej i młodzieży rozpoczęty został w dniu 1 
bm. w miastach, wsiach i osiedlach Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej tegoroczny Miesiąc Przyjaźni Niemiecko- 
Polskiej. (

tężną manifestację woli naro 
du niemieckiego na rzecz po 
koju i przyjaźni między naro
dami. Naród niemiecki —

W wielką manifestację na 
cześć przyjaźni pomiędzy na
rodami niemieckim i polskim 
przekształciła się uroczysta a- 
kademta, Jaka odbyła się w 
gmachu opery w Berlinie, ude 
korowanej emblematami naro
dowymi ZSRR, Polski 1 NRD

Zobowiązania traktorzystów PGR Dakwo 
przyniosą Państwu duże oszczędności

Załoga PGR Dakwo, pow. 
Drawsko wysłała do towarzy
sza Bieruta serdeczny list z ży 
czeniami oraz meldunkami o 
podjęciu szeregu cennych zo
bowiązań produkcyjnych. Rea 
lizacia podjętych uchwał przy 
śpieszy termin wykonania pla 
nów gospodarczych PGR-u, a 
szczególnie planu akcii wiosen 
no - siewnej.

Bardzo cenne zobowiązania 
podleli traktorzyści tego gospo 
darstwa. M. in. tow. Jan Mi
chalak na ciągniku marki „Ur 
sus" wykona plan roczny w 
ciągu 6 miesięcy, przy czym na 
każdym ha orki średniei za
oszczędzi 2 kg paliwa, co da 
w sumie 3720 zł oszczędności. 
Ob. Władysław BokoJ zobo
wiązał się podczas tegorocznej 
akcii siewnej wykonywać 
przeciętnie 160 proc, normy 
dziennie oraz zaoszczędzić po 
2,5 kg materiałów pędnych na 
każdym ha. Realizacja jego zo 
bowiązania przyniesie Pań
stwu 3200 zł oszczędności. 
Tow. Stanisław Kubiok na 
traktorze marki „Zetor" wyko 
na w sezonie 800 ha orki śred 
niej, a przez oszczędzenie po 
25 kg paliwa na każdym ha 
uzyska w przeliczeniu na go-

Zawarliśmy już umowy 
na likwidację odłogów

rowanie odłogow. Jak tylko po 
goda się poprawi zaraz wyjdzie 
my w pole. W tym roku zwięk 
szvmv ponadto wydajność plo 
nów z hektara oraz zwiększy
my hodowlę trzody chlewnej 
i bydła.

ANTONI GRUDZIŃSKI 
Dargin, pow. Koszalin

Członkowie ZSCh z gr. Paprzyce pow. Słupsk 
rozwiną wszechstronnie swoją gospodarkę

W liście do towarzysza Bie
ruta, wysłanym przez chło
pów z gromady Paprzyce, gm. 
Stara Dąbrowa, pow. Słupsk, 
czytamy m. in.: „My, mało i 
średniorolni chłopi z gromady 
Paprzyce, członkowie Związku 
Samopomocy Chłopskiej, 60 
rocznicę Twych urodzin uczci- 
my czynem. Akcję siewną wy 
konamy w 14 dniach. Przez na 
leżytą uprawę gleby, zastoso
wanie siewu rzędowego ziar
nem kwalifikowanym, walkę 
z chwastami i racjonalne na
wożenie ziemi, podniesiemy wy 
dajność zbóż z hektara. Plan 
kontraktacji upraw roślinnych 
przekroczymy o 25 proc., a bu 
raka cukrowego — o 5 proc. 
Plan kontraktacji trzody chle
wnej. który w ub. roku wy
konaliśmy w 127 procentach, 
w tym roku wykonamy z Jesz 
cze większą nadwyżką. Plan 
skupu zboża przekroczymy o 
15 proc., a wszystkie pozosta
łe obowiązki wobec Państwa 
wykonywać będziemy w 100 
proc, i terminowo. Systemem 
gospodarce m naprawimy dro

Włączając się do ogólne 
go nurtu podejmowanych 
zobowiązań dla uczczenia 
60-tej rocznicy urodzin 
Prezydenta Bieruta i iwif 
ta 1 Maja, załoga Chorzów 
skiej Wytwórni Konstouk 
cji Stalowych zobowiązała 
się daó między innymi po 
nadplanową produkcję war 
tości 2.000.000 zł.
Załoga montaiowni, osią
gająca 160 proc, normy zo 
bowiązała sif skrócić ter
min wykonania prac o czte 
ry dni.

20 marca, na zebraniu gro
madzkim postanowiliśmy ucz
cić 60-lec’e urodzin towarzy
sza Bieruta czynem produk
cyjnym. M. in. zobowiązaliśmy 
się zlikwidować wszystkie od
łogi na teranie naszej groma
dy. Realizacje zobowiązań roz
poczęliśmy od zawarcia umów 
indywidualnych na zagoapoda



Owocnych obrad

Front walki o jedność Niemiec
— frontem walki o pokój

Listy do Prezydenta RP 
towarzysza Bolesława Bieruta 
z okazji 60 rocznicy Jego urodzin
WARSZAWA PAP. Podajemy kolejny wykaz listów 1 

zobowiązaniami 1 życzeniami, napływających do Prezy
denta RP Bolesława Bieruta z okazji CO rocsniey Jego 

| uiodzin.
Listy nadesłały:
Rolniczy Zespół Spółdzielczy w Grochówie, Dolnoślą- 

skia Zakłady Naprawcze w Szczawieniu, Koło Sportowe 
„Ogniwo" w Kielcach, Biuro Projektów i Studiów Prze
mysłu Chemicznego w Krakowie, Koło Ligi Kobiet przy 
Cementowni „Bolko" w Nowej Wsi Królewskiej, Groma
da Kozie Rogi PGR, Maszczę nice. Niemodlińskie Zakła
dy Lin i Powrozów, Cegielnia w Nisku, Spółdzielnia Prze 
mysłu Ludowego „Splot" w Nowej Rudzie, Wydział Zdro 
wia Prez. PRN w Bielsku, Kopalnia „Kazimierz" oddz. III, 
Stalownia Huty „Baildon", Kopalnia „Kazimierz-Juliusz", 
Gminna Spółdzielnia „SCh“ w Lubsku. gromada Mirosła
wiec, Kopalnia „Mysłowice", Delegatura Centrali Mle
czarskiej w Miechowie, Tartak nr. 6 w Michałowie. Ko
palnia im. Thoreza, Gromada Waszkowo, Kopalnia „Emi
nencja", Gromada Klaza, Kopalnia „Miochowice", Tar
tak nr. 8 w Toruniu. PGR w Górach, Zakłady Zbytu 
Energii Rejonu Tomaszów Mazowiecki, Rejonowa Zbiorni 
ca Jaj i Drobiu w Tomaszowie Lubelskim, Fabryka Da
chówek i Cegły w Tarnowie, Podhalańskie Zakłady Prze
twórstwa Owocowo-Warzywnego w Tymbarku. Koło 
ZMP W Sterdyni, Gromada Siemiona, Szczecińskie Za
kłady Przemysłu Odzieżowego, Delegatura Polskich Za
kładów Zbożowych w Środzie Śląskiej, Nadodrzańskie Za 
kłady Przemysłu Odzieżowego, Tartak nr. 9 w Sycowie, 
PGR w Siedliskach, Spółdzielnia Pracy „Trykot" we 
Wrocławiu, Zakłady Wyrobów Rymarskich w Tomaszo
wie, Ekspozytura PKS w Turku, Składnica Rejonowa 
Przemysłu Chemicznego we Wrocławiu, Warszawskie Za 
kłady Przemysłu Odzieżowego im. Obrońców Warszawy, 
Rolniczy Zespół Spółdzielczy w Milinie, Przedsiębiorstwo 
Komunalne w Prabutach, PGR w Szczepanowlcach, Fa
bryka „Solali", Kopalnia „Rokitnioa", Zakłady Przemysłu 
Bawełnianego im. Kunickiego w Łodzi, Zakłady Wyro
bów Filcowych im. Tadeusza Kościuszki w Lodzi, Groma 
da Olszówka. Zakłady Wyrobów Metalowych w Pozna
niu, Gminna Spółdzielnia „SCh” w Pławnej, PGR w Osie- 
kowie. PGR w Balcewie, Kopalnia „Wańkowa“,Wytwór- 
nia Maszyn Górniczych w Niwce, Gromada Bańkowo Koś 
cielne, Powiatowe Przedsiębiorstwo Budowlane w Bro- 
niewle. Olejarnia w Białymstoku, Bielska Fabryka Papie 
ru. Klinkiemia w Budach, Fabryka Obuwia „Zgoda" w 
Będzinie, Zupa Solna w Boch ni. Gminna Spółdzielnia 
„SCh" w Bieruniu Nowym, Powiatowe Przedsiębiorstwo 
Budowlane w Bielsku Białej, Gminna Spółdzielnia „SCh" 
w Brzeżniu, Budowlana Spółdzielnia Pracy Remontowo- 
Konserwacyjna w Częstochowie, PGR w Krzepicach, Od
dział Banku Inwestycyjnego w Gdańsku, Zakłady w Cze
chowicach. Zakłady Przemysłu Guzikarskiego 1 Galante
ryjnego w Częstochowie, Zespół PGR w Czarnym Borze, 
Spółdzielnia Pracy Remontowo-Budowlana w Chorzowie, 
Roln'ezy Zespół Spółdzielczy Dolicach, Śląsko - Dąbrow
ska Fabryka Urządzeń Mechnicznych, Odcinek Drogowy 
FKP w Dębnie, Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo- 
Budowlane w Ełku. Elbląskie Zakłady Przemysłu Odzie
żowego. Oddział Przedsiębiorstwa Transportu Samocho

dowego w Szczecinie, Gminna Spółdzielnia „SCh" w Kie
trzu, Koło ZMP w Kłodzku, Huta Szkła w Jaśle, Lesz
czyńskie Zakłady Przemysłu Terenowego. Ministerstwo 
Kultury 1 Sztuki, Prezydium Miejskiej Rady Narodowej 
w Piotrkowie Tryb., Gromada Piekary, Rolniczy Zespół 
Spółdzielczy „Wyzwolenie" w Polkowicach, Kopalnia 
, Radzionków", Powiatowe Przedsiębiorstwo Budowlane 
w Radomsku, Powiatowe Przedsiębiorstwo Budowlane w 
Radzyniu Podlaskim. Gromada Radachowo, Gromada 
Rassy, Gromada Ryslny, Gromada Rzasawa, Gromada 
Rożental, Spółdzielnia Szewsko-Cholewkarska .Jedność” 
w P’ławie, Szpital Powiatowy w Piekarach Sląakich, Pa
bianicka Fabryka Urządzeń Mechanicznych, PGR w Pnie- 
wicach. Fabryka Fajansów w Kole, Prezydium Dzielnico
wej Rady Narodowej w Nowej Hucie, Zarząd Okręgowy 
Radiofanizacji Kraju we Wrocławiu, Mie.1skle Przedsię
biorstwo Remontowo-Budowlane w Nysie, Rejon Przemy 
słu Leśnego w Kłodzku, Szpital Powiatowy w Bystrzycy 
Kłodzkiej, Gromada Wólka Sulejowska, Gromada Zabar 
towo, Gromada Zgorzałowo, Nadleśnictwo w Żmigrodzie, 
Zakłady Mechaniczne „Ursus’, Gminna Spółdzielnia„SCh" 
w Żerkowie, Zduńsko-Wolskie Zakłady Przemysłu Bawełnia 
nego. Rejon Lasów Państwowych w Złotowie, Gromada O- 
strówek. Powiatowe Przedsiębiorstwo Budowlane w Ostro 
wie Mazowieckim. Gromada Pieszyce, Gromada Dłużec, 
Powiatowe Przedsiębiorstwo Budowlane w Ostrołęce, 
Gromada Lasowice Wielkie, Gromada Oraczewice, Gro 
mada Pustoltska, Gromada Przytocznica, POM nr. 122 
pow. Węgrów, Destylamia 2ywicy w Zgórzu, Ochotnicza 
Straż Pożarne w Rembertowie, Krawiecka Spółdzielnia 
Pracy w Radzyniu, Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy w 
Zabrzu, Gromada Żukowo, Gromada Zwierzyniec, Rze
szowskie Zakłady Gastronomiczne, Zespół Rybacki PGR 
w Zbąszyniu. Elektrownia w Zabrzu, Zakłady Przemysłu 
Wełnianego im. Hanki Sawickiej w Bielaku Białej, POM 
w Ciechankach, Cieszyńskie Zakłady Wywórcze Silników 
Elektrycznych. Kopalnia i Brykietownia „Lubań”, Zakła
dy Przemysłu Wełnianego im. Józefa Kluski w Bielsku 
Białej. Fabryka Kafli w Bartoszycach.

DPOWIEDŻ mocarstw za- 
chodnich na notę radziec

ką w sprawie traktatu pokojo 
wego z Niemcami zmierza do 
odrzucenia propozycji radziec
kich, zgodnych z interesami 
pokotu, z interesami wszyst
kich miłujących pokój naro
dów i z dążeniami narodowy
mi Niemców. Ale nawet sami 
autorzy notv mocarstw zachód 
nich są poważnie zaniepokoję 
ni odgłosem, jaki wywołał w 
świecie ich ostatni krok.

Jednym z charakterystycz
nych objawów tego żywego za 
niepokojenia polityków impe
rializmu amerykańskiego iest 
wypowiedź waszyngtońskiego 
korespondenta „Wall Street 
Journal" — Cromlev‘a, który 
stwierdził m. in.:

„Obecnie dyplomaci wa
szyngtońscy są poważnie za
troskani. Troski te wywołane 
są głębokim pragnieniem 
wszystkich Niemców zjedno
czenia swojej ojczyzny. Nadzie 
je w tym kierunku obejmują 
wszystkie ugrupowania nie
mieckie, od lewicowych do pra 
wicowych I wszystkich obywa 
tell od najmłodszych do naj
starszych... Amerykańscy stra 
tędzy uważają, że bez Niem
ców nie może być mowy o e- 
fektywnej obronie Europy za
chodniej. Dlatego też obawia
ją się oni, że akcją radziecka 
(zmierzająca do pr»' śpieszenia 
zawarcia traktatu pokojowego 
z Niemcami! może spowodo
wać ąałer-»nle ął» planów „eti 
ropejsklej wspólnoty obrony’

W tych kilku zdanych Crom 
lev potwierdził, że imperiali
ści amervkań*cv uwalał' 
współudział . hitlerowskie!” 
Wehrmachtu za niezbędny wa 
runek realzzcli ich •,okn- 
nyc-h planów. Croutley uizyz-

i

Treść plakatu: 20 milionów ton 
węgla brakuje rocznie Francji. — 
Import węgla dla Francji Jest ko
nieczny, Złym interesem jest wę
giel amerykański — posiada on ni
ską jakość i trzeba za niego płacić 
dolarami.

Dobrym interesem Jest węgiel 
polski — jest on doskonałej jakości, 
nie trzeba za niego płacić w dola
rach, a można go wymienić na in
ne wyroby przemysłowe, wypro
dukowane przez naszych robotni
ków.

By mieć dobry węgiel, żądamy 
od władz nawiązania normalnych 
stosunków handlowych z Polską.

Wczoraj rozpoczęła w Moskwie 
obrady Międzynarodowa Konferencja 
Gospoda rcza. Jest to pierwsza te
go rodzaju konferencja, na którą zosta
li zaproszeni wybitni przedstawiciele 
życia gospodarczego j społecznego ze 
wszystkich krajów świata — nrzemy- 
słowcy, kupcy, ekonomiści, l»»»’rie naj
rozmaitszych poglądów po'''ycznych. 
Będą oni mieli okazję swobodnej wy
miany poglądów na temat rozwinięcia, 
stosunków gospodarczych miedzy naro
dami i zastanowienia się nad konkret
nymi sposobami ich realizowania.

Konferencja, której celem jest roz
wój międzynarodowej wymiany handlo 
wej, wywołała ogromne zainteresowa
nie na całym świecie. Gospodarka kra
jów kapitalistycznych dusi się w ra
mach politycznych ograniczeń, narzu
canych światu przez garstkę ludzi sta
wiających na wolne. Nie trzeba wyja
śniać, jak szkodliwa, jak sprzeczna ze 
zdrowym roas»dk'em jest ta polityka, 
jakie też wywołuje perturbacje w ży
ciu gospodarczym i społecznym.

Brak surowców lub konieczność za
kupywania ich u monopolistów dyktu
jących nadmierne ceny, konieczność o- 
graniczania, a niejednokrotnie likwido
wania całych gałęzi przemysłu, a co za 
tym idzie wzrost bezrobocia i ned»v o- 
raz stałe zmniejszanie się siły nabyw- 

■czej ludności krajów kapitalistycznych 
— oto wynik tej polityki kładącej się 
ciężkim brzemieniem na narodach. I to 
wszystko właśnie sprawiło, że zawiodły 
próby wrogów wsnólpracy międzyna
rodowej. usiłujących przemilczeć, zba
gatelizować lub wręcz wypaczyć cel 
konferenell, do której narody tak wiel
ka przywiązują wagę.

W konferencji tej zainteresowane są 
również ZSRR i kraje demokracji ltido 
wej, chociaż jako kraje gospodarki pla
nowej. obejmniace Jedną trzecią kuli 
ziemskiej i dysponujące ogromnymi za
sobami, prowadzą miedzy sobą ożywio
ną wymianę hand'ową na warunkarh 
wzaiemnych korzyści. Nie odczuwają 
też one dotkliwie ujemnych skutków o- 
graniczeń gosnodarczych, które w kra
jach kapitalistycznych, szarpanych 
sprzecznościami 1 bezlitosną walka kon
kurencyjną, stwarzała d’a narodów sy
tuację wręcz katastrofalną.

Państwa obozu socjalizmu prowadzi
ły zawsze 1 prowadzą politykę zmierza
jącą do rozszerzenia stosunków handlo
wych ze wszystkimi krajami. Szybko 
rozwijający się przemysł i rolnictwo, 
bardzo chłonne rynki uczyniły z tych 
krajów niezwykle solidnego i cennego 
kontrahenta. Nic też dziwnego, żc głów
nym tematem dyskusji w okresie po
przedzającym konferencję była sprawa 
handlu Wschód — Zachód.

Walka narodu niemieckiego 
o urzeczywistnienie iego naro 
dowych dążeń, o iedność oj
czyzny jest zgodna z celami 
walki światowego obozu poko
ju. Dlatego to patriotyczny 
ruch narodu niemieckiego wy 
mierzony przeciw imperiali
stycznym planom cieszy się cal 
kowitym poparciem obrońców 
Dokoiu wszystkich narodów. 
Jedność Niemiec oznacza za
żegnanie niebezpieczeństwa 
wolny w Europie. Bez baz lot
niczych w Trizonii. bez kuźni 
śmierci Zagłębia Ruhry. bez 
kohort nowego Wehrmachtu 
imperializm amerykański nie 
iest w stanie Prowadzić agre
sywne, wolny przeciwko 
ZSRR i kratom obozu ooltoiu.

Walka o reallzacie dążeń na 
rodowych wszystkich N'em- 
ców o zjednoczenie demokra
tycznych, pokojowych Niemiec 
zgodna test z. Interesami naro 
du polskiego W warunkach 
rozbicia Niemiec imperialiści 
amerykańscy roz.netula wście
kła nagonkę przeciwko na
szym Ziemiom Zachodn’m. 
Spisek amerykańsko - hit’e- 
rowski fest wymierzony prze
ciwko narodowi Dolskiemu W 
planach amerykańskich mówi 
się o Przekształceniu Polski w 
nowa Generalną Gubernie, za
rządzana przez hitlerowskich 
namiestników. zwiaznnvch zbó 
1eck’m Foluszem z amerykań
skimi imnorHiMami Zledno- 
czenie Niemiec położyłoby 
kres tvm szaleńczym planom. 
Datego też naród polski oopie 
ra w pełni narodowe aspiracje, 
patriotów niemieckich, popie
ra ich walkę oraz DODierą żą
dania radzieckie, wysunięte w 
ostatnie! nocie, zmierza face do 
urzeczywistnienia programu 
Narodowego Frontu Demokrs 
tycznych Niemiec. P- M.

Depesza KC Vietnamskiej 
Partii Pracy do KC PZPR

Paryski „Le Monde' podkreśla, że or
ganizatorzy położyli nacisk na to, by 
wykluczyć wszelkie dyskusję politycz
ne, a poszukiwać praktycznych wyni
ków w dziedzinie współpracy gospodar
czej. Dziennik dodaje, że przemysł i 
handel francuski będą oczekiwać z u- 
wagą co przywiezie delegacja, która 
„przedstawia szeroki wachlarz gospo
darczy". An/erykańska agencja „United 
Press" w depeszy swego koresponden
ta z Genewy zwraca uwagę, że „Kon
ferencja nie ma na celu odbycie dy
skusji akademickiej, ale będzie zebra
niem dla celów handlowych", „Soziali- 
Ztische Volkszeitung" — ukazująca się 
we Frankfurcie nad Menem piszet „Na 
rozpoczynającej się w dniu 3 kwietnia 
w Moskwie Międzynarodowej Konfe
rencji Gospodarczej otworzą się przed 
gospodarka zachodnio - niemiecką du
że możliwości nawiązania ponownie, 
poprzez osobiste spotkania, więzów 
handlowych z krajami Europy wschod
niej i Dalekiego Wschodu".

Podczas debaty parlamentarnej w 
Anglii deputowana Labour Party Eliis 
Smith, powiedziała w związku z kon
ferencją: „Powinniśmy w parlamencie 
dać wyraz naszym nadziejom, iż świat 
powinien tak podejść do zagadnień go
spodarczych, aby zostały stworzone 
podstawy uratowania od katastrofy e- 
konomicznej". Inny deputowany z La
bour Party, Sldney Silyerman rzucił 
pytanie: „Czyż Europa może rozwiązać 
sprawę równowagi finansowej i gospo
darczej, jeśli będzie permanentnie po
dzielona?". A konserwatywny deputo
wany, sir Walter Smiles zaatakował 
wręcz brytyjskiego ministra handlu, że 
nic nie zrobił, aby ułatwić wymianę to 
warową między Wschodem I Zachodem.

O czym świadczą te głosy, które 
przytoczyliśmy przykładowo i kióre po
chodzą przecież od przedstawicieli go
spodarki kapitalistycznej? Świadczą o- 
ne, że z Międzynarodową Konferencją 
Gospodarczą w Moskwie świat wiąże 
poważne nadzieje, nie tylko z uwagi na 
bezpośrednie interesy gospodarcze, ale 
na możność poprawy całokształtu sy
tuacji międzynarodowej.

Naród polski, którego przedstawiciel 
brał czynny udział w pracach przygo
towawczych, z najwyższym zaintereso
waniem i uwagą będzie śledzi, prze
bieg Konferencji. Riad nasz bowiem 
niejednokrotnie oświadczał, że gotów 
jest rozwijać stosunki handlowe ze 
wszystkimi państwami na zasadach 
równości. W latach 1946-48 wymiana 
handlowa Polski z większością państw 
zachodnio-europejskich znacznie prze
kroczyła poziom przedwojenny. Spadek 
obrotów o około 24 proc, w porówna
niu z r. 1949 nastąpił w latach 1930-51, 
gdy pod naciskiem USA rządy szeregu

WARSZAWA (PAP). Depe 
sza KC VletnamskieJ Partu 
Pracy do KC PZPR.

DO
KOMITETU
CEoi TRALNEGO 
POLSKIEJ 
ZJEDNOCZONEJ 
PARTII ROBOTNICZEJ
Głęboko wzruszeni Waszym 

te’Śgrumem gratulacyjnym 
przesłanym nam z okazji rocz 
nlcy utworzenia naszej partii 
(.rosimy Was r przyjęcie na 
sz. ch najserdeczniejszych po
dziękowań.

KOMITET CENTRALNY 
YIETNAMSKIl J PAKTll 

PRACY

Zwyżka cen 
uj Indiach

MOSKWA. (PAP). Agencja 
TASS podaje z Delhi:

Jak donosi dziennik „Free 
Press Journal", minister apro
wizacji stanu Bombaj poda, 
do wiadomości, to ceny arty
kułów spożywczych, wydawa
nych na kartki, wzrosną o 50 
proc.

Również premier stanu Del
hi oświadczył, że w najblit- 
szym czasie wzrosną "ny ar
tykułów ąpońjwczjch a 50 
proc.

państw zachodnio-europejskich rozpo
częły stosować wobec Polski polityką 
dyskryminacji gospodarczej. Mimo to, 
nasze obroty handlowe z krajami Eu
ropy zachodniej są 1 obecnie większe 
niż przed wojną I mogłyby osiągnąć bez 
porównania wyższy poziom, ze wzglą
du na ogromny wzrost potencjału go
spodarczego 1 wielki rozmach inwesty
cyjny naszego kraju.

Naród polski będzie z najwyższym 
zalnteresnw-sniem i uwagą śledził prze
bieg Konferencji, ponieważ świadomy 
jest, że może ona przyczynić sie do roz
woju i normalizacji międzynarodowych 
stosunków gospodarczych, do poprawy 
bytu najszerszych mas ludności we 
wszystkich krajach świata, a więc i do 
umocnienia i utrwalenia sprawy poko
ju. Naród polski życzy uczestnikom 
Międzynarodowej Konferencji Gospo
darczej w Moskwie najowocniejszych 
obrad.

PLAKAT FRANCUSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
ŻĄDAJĄCY UTRZYMANIA 
Z POLSKĄ NORMALNYCH 

STOSUNKÓW HANDLOWYCH

nał lednak również, źe amen 
kańska koncepcja sztucznegc 
utrzymywania rozbicia Nie
miec i wskrzeszania hitlerow
skiego Wehrmachtu, możliwe
go tylko*w warunkach rozbi
cia Niemiec, iest sprzeczna i 
narodowymi dążeniami naro
du niemieckiego.

Siłą organizującą i kierują
cą patriotycznym ruchem na 
rodu niemieckiego, walczące
go o jedność swojej ojczyzny, 
iest Narodowy Front Niemiec 
Demokratycznych. Front Na
rodowy Iest tą siła, której nie
ustanny wzrost spędza sen z 
powiek polityków i genera
łów amerykańskich snujących 
plany agresji.

Front Narodowy Demokra
tycznych Niemiec obejmule ol 
brzvmi wachlarz ludzi o róż
nych . przekonaniach politycz
nych. pochodzących z różnych 
klas i warstw społecznych, róż 
nvch wyznań religijnych.

. W chwili obecnej kamie
niem probierczym patriotyz
mu każdego Niemca iest odpo
wiedź na pytanie: „Czy jesteś 
za pokojowym zjednoczeniem 
demokratycznych Niemiec?" 
Ci wszyscy, którzy dala odpo
wiedź twierdząca, mogą welść 
w sk’ad Frontu Narodowego 
Demokratycznych Niemiec Ci 
zaś. którzy odpowiada ją „nie", 
dala tym samvm świadectwo, 
iż są zdrajcami, gotowymi do
prowadzić swoja oiczvzne do 
katastrofy trzeciej woinv świs 
owei. wolny prowadzonej dla 
niervkań«kfch Interesów
Kfer^wnfk'em Frontu Naro- 

lowego jest niemiecka klasa 
hotn'cza Ona to nie rezyg- 

uiac ze swero programu po- 
;i.tyę-»--go uznsfse. że zagad
nienie l?*4 -ości N’«>mlec Iest w 
chwil' obecne! dla przyszłości

Niemiec na i ważniejsze, stanę
ła na czele Frontu obejmujące
go nawet newne ugrupowania 
burżuazil średniej i wielkiej, 
które nie zgadzają się na ame
rykański plan utrwalania i po 
głębiania podziału Niemiec. 
Odezwa Głównego Komitetu 
Referendum Ludowego w spra 
wie remiOitaryzacii Niemiec z 
maja 1951 r. wymienia te siły 
społeczne, które popierają i u- 
czestnicza w walce Frontu Na 
rodowego o iedność Niemiec:

„Po naszej stronie stoi o- 
gromna większość ludności nie 
mieckiej" — czytamy w fei o- 
dezwle. — „Po naszej stronie 
są robotnicy, którzy pragną po 
kojowej odbudowy, a nie no
wego zniszczenia ich warszta
tów pracy Po naszej stronie 
są chłopi, którym pola tylko 
w czasie pokoju przynoszą 
plon. Po naszej stronie są kup 
cy 1 przedsiębiorcy, którzy tyl 
ko w czasach pokojowych mo
gą prowadzić swoje interesy. 
Po naszej stronie są uczeni, ar 
tyści i nauczyciele, których 
twórczość rozwijać sie może Jo 
dynie w warunkach pokoju. 
Po naszej stronie sa ludzie wie 
rzacy obydwu wyznań (tz.n. ka 
tolicy i protestanci!, którym 
ich chrześcijański obowiązek 
nakarule codziennie modlić się 
o pokój i pracować dla jeeo 
utrzymania. Po naszej stronie 
Iest młodzież nle->'-cka któ
rej pragnieniem iest nie ka
lectwo i zbiorowy grób, lecz 
życie w noknłu i wolność'... Po 
naszej stronie sa uczciwi daw 
ni żołnierze i oficerowie któ
rzy zrozumieli bezsens nowej 
wolny".

To wyliczenie wvkazuie la
mo olbrzymi zasięg sił spo- 
>ęcznvrh uczestniczących w 
walce Frontu Nirodowego De 
mokratvcznvch Niemiec.



Jerzy Rosadziński

ROSADZIŃSKI JERZY

By spółdzielcze pola wydały wysokie plony

KG w Gorzycy dobrze wykorzystuje 
ostatnie dni przed siewami

i przygotowani są do pracy. 
Do dnia 15 marca wyremonto
wano wszystkie narzędzia i ma 
szyny oraz wywieziono obor
nik, który dziś jest już w więk 
szóści przeorany. Obecnie, po 
przygotowaniu ziarna do sie
wu, spółdzielcy likwidują od
łogi, jakie znajdują się jesz
cze na terenie gromady. Spół
dzielcy z Kładkowa pomagają 
również w przygotowaniu się 
do akcji innym, słabszym 
RZS-om, delegując np. ryma
rza i kowala do remontu sprzę 
tu siewnego w spółdzielni pro 
dukcyjnej w Zaciszu.

Wzorowo przygotowana jest 
do siewu spółdzielnia produk 
cyjna w Górzycy. Obecnie 
członkowie jej wykorzystują 
wolny jeszcze czas na szkole
nie, szczególnie wiele uwagi 
poświęcając sprawom hodowli. 
Spółdzielnia ta założy w bie
żącym roku wzorową fermę 
kurzą (500 sztuk drobiu), oborę 
(50 krów), chlewnię (50 tuczni
ków), oraz pasiekę (powiększa 
jąc znacznie obecny jej stan, 
który wynosi 25 roi).

Właściwa praca Komitetu 
Gminnego przyczyniła się do 
poprawienia sytuacji słabo do
tychczas pracujących spółdziel 
ni. Nieźle przygotowane są do 
siewu spółdzielnie w Gąbinie, 
Zaciszu i Sikorach, a RZS w 
Lewicach, który dotychczas 
był najsłabszym zespołem na 
terenie gminy, dzisiaj może po 
szczycić się całkowicie wywie 
zionym' obornikiem, pełną goto 
wością maszyn, nasion i na
wozów, oraz likwidacją 70 ha 
odłogów (ze 1U0 ha, do których 
zagospodarowania się zobowią 
zano). • * ♦

Praca Komitetu Gminnego 
w Górzycy stanowi przykład 
właściwego zrozumienia roli 
instancji partyjnej w realiza
cji zadań stawianych przed roi 
nictwem przez Partię 1 Rząd. 
Komitet Gminny w Górzycy 
potrafił pilnie powiązać gro-

Członkowie stowarzyszenia „Przyszłość” na wycieczce 
w Puławach. W pierwszym rzędzie siedzących, piąty »d 
lewej lub prawej; Bolesław Bierut*

Dnia 30 marca br. odbyła 
się w Kładkowie (gmina Gó
rzyca, pow. Gryfice) nieco
dzienna uroczystość. Komitet 
Gminny, wykorzystując nie
sprzyjające dla siewu warun
ki atmosferyczne, zorganizo
wał zjazd spółdzielców z tere- 
nuicałej gminy.

Celem zjazdu było, — mó
wiąc słowami sekretarza Ko
mitetu Gminnego w Górzycy, 
tow. Stefana Dobrowolskiego 
— wytyczenie kierunku pracy, 
która rozpoczriie się w najbliż 
szych dniach i godzinach. Trze 
ba wykorzystać te dni, jakie 
ze względu na złą pogodę dzie 
lą nas od siewu — mówił w 
swoim referacie tow. Dobro
wolski — na przeprowadzenie 
dokładniejszego niż dotychczas 
przeglądu maszyn, na wywie
zienie całego obornika, na o- 
czyszczenie ziarna przeznaczo
nego na siew, na ostateczne 
przygotowanie nawozów sztucz 
nych.

• * •
Zjazd spółdzielców w Kład

kowie, to w praktyce mobili
zacja całej gminy Górzyca.

zdobyła mocne podstawy flnan 
sowę, a przede wszystkim zdo 
była olbrzymi autorytet I zau 
fanie lubelskich robotników.

Działalność gospodarcza 
spółdzielni była w tych cięż 
kich czasach bardzo ważna 
Nie na nią jednak kładł Bie
rut główny nacisk. Dziełem 
jego był pierwszy w Polsce 
wydział społeczno - wychowaw 
czy spółdzielni. Bierut trakto
wał ruch spółdzielczy. Jako 
część rewolucyjnego ruchu ro
botniczego. zmierzającego do 
obalenia kapitalizmu, ustano
wienia władzy robotniczo- 
chłopskiej, uspołecznienia pro
dukcji 1 założenia podwalin 
socjalizmu. Dlatego właśnie 
LSS miała charakter robotni
czy. Dlatego również nleodło- 
czną częścią jej działalności 
była praca wychowawczo - po
lityczna wśród członków. Bie
rut nieustannie podkreślał, że 
największą przeszkodą dla roz 
woju spółdzielczości robotni 
czej są stare sposoby myślenia 
1 działania ludzi wychowanych 
w kapitalizmie, Jest próba na
dania mu ,.neutralnego", refor 
mistycznego charakteru, po
zbawienia go klasowej, rewo
lucyjnej treści. Ofensywa prze 
clw tym sposobom myślenia 1 
działania, przeciw „neutralno
ści" — oto zadanie wydziału 
społeczno - wychowawczego.

Lokal zebrań LSS mieścił 
się na rogu Krukowskiego 
Przedmieścia i Bernardyńskiej 
ną II piętrze. A więc na dru- 
; lm końcu tej samej Bernar
dyńskiej, gdzie była sala 
„Przyszłości". Tu także wre 
samokształcenie, nieustanne 
wykłady, pogadanki, kursy, 
wieczornice. Ale praca Jest 
tu dużo poważniejsza, niż w 
„Przyszłości", poglądy bar
dziej skrystalizowane, prawie 
wszyscy należą — albo do 
SDKP1L. albo do PPS-Lewlcy. 
Nie darmo bibliotekę LSS naz
wie w 20 lat później sanacyj
ny prokurator w procesie Bie
ruta „przedszkolem komuniz
mu". Zebrania LSS, wykłady, 
kuęsy znamionuje stała walka 
z ugodowcami o klasowość 
LSS, o jej współpracę z par
tiami rewolucyjnymi, o naj
głębsze upolitycznienie. Na 
czele tej walki stoi Bierut.

...A kiedy kule clę na wskroś 
przeszyją

Rwąc płótna twego czerwo
ną nić,

Jasno, wyraźnie na nim 
wyszyją.

„Legli, bo ludźmi pragnęli 
być".

Kozacy nic nie zrozumieli. 
Na wszelki wypadek Jednak 
każą młodzieży wracać Już. do 
Lublina 1 konwojują wozy do 
samego miasta. Tym razem wy 
prawa skończyła się szczęśli
wie.

¥ ¥ ¥
Tadeusz Rechniewski, stary 

zasłużony proletariatczyk, przy 
wódca PPS-Lewlcy, a także 
inni czołowi działacze PPS- 
Lewlcy i SDKP1L w Warsza
wie, dobrze znali nazwisko 
Bielaka. Jerzy Bolesław Bie
lak, młody, ale wybitny akty
wista PPS-Lewlcy w Lublinie, 
organizator kółek robotni
czych, agitator 1 prelegent, 
żarliwy bojownik współpracy 
SDKPiL i PPS-Lewlcy, Inicja
tor wielu wspólnych zebrań 
I manifestacji, nieubłagany 
wróg carofllsklej endecji, nie
przejednany przeciwnik piłsud 
czykowsklej frakcji, która han 
dluje przyszłością Polski z 
Austrią 1 Niemcami, gorący 
patriota pokładający wszystkie 
nadzieje w rewolucji proleta
riackiej 1 międzynarodowej so
lidarności w walce proletariatu 
— oto ówczesna polityczna 
sylwetka Bielaka. Bielak — to 
Bolesław Bierut.

Od chwili wkroczenia Au
striaków do Lublina w 1915 
r., Bierut pracuje pod pseudo
nimem. Jako austriacki podda 
ny — rodzice jego bowiem po
chodzą z Galicji — podlega 
poborowi do wojska. Ale Bie
rut nie będzie służył w armii 
austriackiego zaborcy, nie bę
dzie brał udziału w Imperiali
stycznej wojnie, przeciwnie — 
zawsze będzie głosił, że nie 
przez Imperialistyczną wojnę, 
nie przez wysługiwanie się te
mu, czy innemu cesarzowi, czy 
królowi prowadzi droga do 
społecznego 1 narodowego wy
zwolenia polskiego narodu.

1 Maj 1916 r. Na przed
mieściu Lublina, w Kaczym 
Dole, odbył się wspólny wlec 
SDKPiL i PPS-Lewicy. Teraz 
główną ulicą. Krakowskim 
Przedmieściem, ciągnie po
chód robotniczy. Jedne sztan 
dary płyną obok drugich, 
członkowie obydwu partii prze 
mieszali się, idą z nimi bez
partyjni, dużo młodzieży. Zan 
darml austriaccy pochowali 
się, wdadze okupacyjne wolą 
nie prowokować potężnej, 
zwartej manifestacji. Gdzieś z 
bocznej uliczki padł kamień. 
To pewnie Jakiś „frak" z ukry 
cia demostruje swą wrogość.

PPS-owcy z piłsudczykow
skiej frakcji czują się na ogól 
pewnie. Ich uzbrojone bojów
ki, ufne w zaplecze austriac
kich przyjaciół, nieraz napada 
ją na lewicowców, rozbijają 
zebrania, demolują po bandyc 
ku lokale. Nie tak dawno bo
jówka przemocą usunęła z wie 
cu PPS Bolesława Bieruta za 
to, że ostro zaprotestował prze 
clw hymnom pochwalnym na 
cześć cesarzy niemieckiego i 
austriackiego, których niena
widził tak samo, Jak cara.

Bierut rozwijał głównie 
swą pracę partyjną na terenie 
Lubelskiego Stowarzyszenia 
Spcżywców. Spółdzielczością 
Interesował się od dawna, dy
skutował na ten temat często 
Jeszcze w „Przyszłości". W 
1913 r. zaczął pracować w 
LSS. Wkrótce został Jej kie
rownikiem. Ogromny wysiłek 
Bieruta 1 Jego duży talent or
ganizacyjny sprawiły, że LSS

Około 90 proc, wszystkich go
spodarzy, to członkowie spół
dzielni. Wśród blisko stu osób, 
jakie były obecne na zjeździe, 
reprezentowani byli również 
przodujący gospodarze indy
widualni.

— Chcieliśmy tym zjazdem 
„dopiąć na ostatni guzik*’ przy 
gotowania do Siewu Wysokich 
Plonów — mówi sekretarz KG 
tow. Dobrowolski, inicjator 
zjazdu.

Należy stwierdzić, że jest to 
rzeczywiście „dopięcie akcji 
na ostatni guzik** ze strony Ko 
mitetu Gminnego w Górzycy.

W czasie od 25 lutego do 25 
marća KG dokonał wielkiej 
pracy polityczno - uświadamia 
jącej i organizatorskiej na te
renie wszystkich 13 spółdziel
ni produkcyjnych w gminie, 
nie zapominając o Indywidual
nie gospodarujących rolnikach. 
Przeprowadzono kolejno gmin 
ne narady: zarządów spółdziel 
ni, brygadzistów, księgowych I 
stajennych, zarządów gromadź 
kich ZSCh, zarządów Kół Go
spodyń, oraz członków ZMP. 
KG nie ograniczył się do na
rad i do udzielania wytycz
nych. Sekretarz i aktyw gmin 
ny pomagali spółdzielcom w 
codziennym wykonywaniu po
wziętych postanowień, prze
prowadzali kontrolę, usuwali 
zaistniałe w pracy błędy i nie 
dociągnięcia. Wszystkie spół
dzielnie przystąpiły do współ
zawodnictwa dla uczczenia 60- 
lecia urodzin tow. Bieruta, a 
większość już dzisiaj dobrze 
przygotowana jest do siewów.

Jako przykład dobrze pra
cującej spółdzielni może słu
żyć RZS w Kładkowie. Kie
rując sie wskazaniami KG, za 
rząd spółdzielni z przewodni
czącym tow. Antonim Wersle- 
rem na czele podzielił człon
ków na trzy brygady: konna, 
połową 1 hodowlano - podwó
rzową, których członkowie zna 
ją swoie zadania, mają plany

elektryk ZRM

Dlaczego się tak spieszę?
Brygadzista — elektryk Zjednoczenia Budownictwa Miej

skiego w Szczecinie, Jerzy Rosadziński, zobowiązał sie na 
cześć 60-tej rocznicy urodzin Prezydenta Bolesława Bieruta 
ukończyć do dn. 1 kwietna wykonanie 6 rocznych norm. 
Patriotycznego przyrzeczenia, złożonego tow. Bierutowi, Ro- 
sadziński dotrzymał: 31 marca o godz. lfc-tej, ukończył S-tą 
normę roczną.

Z młodości Bolesława Bieruta 2’

madzkie organizacje partyjne 
z zarządami spółdzielni, potra
fił wykazać jedność politycz
nej i gospodarczej roboty w 
gromadzie. Świadczy o tym 
stan przygotowań do siewu na 
terenie gminy, świadczą wypo 
wiedz! uczestników zjazdu.

Dotychczasowa praca KG 
gwarantuje, że zobowiązania, 
jakie podjęli w liście do tow. 
Bieruta uczestnicy zjazdu, bę
dą wykonane. A w liście tym 
pisali m. In.:

...„ani metra ziemi nie pozo* 
stawimy odłogiem, zwiększy* 
my o 2 q z ha wydajność zbóż, 
powiększymy w dwójnasób 1 
więcej hodowlę w naszych spot 
dzielniach, ■ a w każdym 
RZS-ie założymy wzorową fer 
mę kurzą**..

Niewątpliwie Komitet Gmin 
ny w dalszym ciągu otaczać 
bedzie spółdzielnie troskliwą 
opieką i będzie pomagał im i 
kontrolował wykonywanie zo
bowiązań.

» ♦ •
Na marginesie zjazdu spół

dzielców gminy Górzyca -a 
kilka uwag pod adresem nie
których zainteresowanych in
stytucji.

Cenna inicjatywa sekreta
rza KG, tow. Dobrowolskiego, 
(którą, o ile warunki atmosfe
ryczne będą jeszcze przez pe
wien czas w dalszym ciągu nie
pomyślne dla siewu, należałoby 
wykorzystać we wszystkich 
gminach), nie spotkała się z 
uznaniem ani Prezydium PRN 
w Gryficach, ani też z popar
ciem władz PZGS-u. Odpowie 
dzialni pracownicy PRN i 
PZGS nie tylko nie uczynili 
nic, aby pomóc w organizacji 
zjazdu (która, nawiasem mó
wiąc, była doskonała), ale, mi
mo pisemnych zaproszeń, nie 
raczyli przybyć na jego obra
dy. A przecież przygotowanie 
Siewu Wysokich Plonów jest 
obecnie ich najważniejszym a? 
rlanleny.

Jest Jeszcze jedna dziedzina, 
którą Bierut specjalnie się 
interesuje — sztuka. Na uli
cach Lublina często można 
spotkać chłopców i dziewczę
ta ze srebrnym znaczkiem na 
czerwonej wstążce: lira, po
chodnia 1 wyryte literki 
K. K. P. To znaczy Komisja 
Kultury Proletariackiej, seK- 
cja wydziału społeczno - wy
chowawczego LSS. Odbywają 
się tu odczyty, różne koncerty | 
i imprezy artystyczne. Organi-, 
zuje się obchody takich rocz
nic. Jak zorganizowanie „Wlel 
kiego Proletariatu" czy Komu
ny Paryskiej. „My, proletariu
sze, powinniśmy szczególnie 
interesować się sztuką — ma
wia Bierut — sztuka wszech 
stronnie rozwija człowieka, 
zbliża ludzi między sobą, zbli
ża cale narody".

Bierut uczestniczy we wszy
stkich wieczornicach, chodzi 
często na koncerty, do teatru 
1 niezmiennie „pożera" książ
ki. Znalezienie czasu na to 
wcale mu nie przychodzi łat
wo. Jest ogromnie zapracowa
ny. Nie zna bowiem granic o- 
fiamoścl w pracy społecznej 
1 uczy tego samego wszystklcn 
pracowników LSS. Wymaga 
od siebie 1 od Innych wiele, 
ale przy tym swoim stosun
kiem do ludzi podbija wszy
stkie serca. „Uważam za ko
nieczne oparcie wzajemnego 
stosunku wszystkich pracowni
ków bez względu na rodzaj 
wykonywanych przez nich za
jęć na braterskim współżyciu, 
wzajemnym zaufaniu i serdecz 
nej chęci pomagania sobie 
wzajem" — plsze Bierut w 
1918 roku w odezwie do pra
cowników LSS.

Jedna z dawnych pracownic 
LSS przez 40 lat przechowała 
cenną pamiątkę młodości — 
zielony albumik, który dała 
kiedyś Bierutowi, żeby wpisał 
się na pierwszej kartce. Bie
rut napisał: „Ten większy 
między ludźmi, kto Im służy 
i kto poświęca siebie dla do
bra ich. A im kto lepszy, tym 
więcej poświęcić powinien" 
(Mickiewicz) — Jerzy Bielak.

Taki właśnie był 24-letnl 
Bolesław Bierut.

Barbara Olszewska

JESTEM elektrykiem. Pracu’ę 
na jedne) z hurtów ZBM da

leko w porcie. Drofia do pracy t 
z pracy tramwajem trwa dosyć 
długo. Żeby czasu nie marnować, 
czytam wtedy gazety. 1 przeczy
tałem w poniedziałek, te na roz
kaz ambasadora amerykańskiego, 
fasryścl greccy zamo-dowali c'te- 
rech patriotów greckich, czterech 
działaczy demokratycznych, z tow.

kiedy z naszej codziennej pracy 
będzie rosła potęga gospodarcza i 
siła obronna Polskiej Rzeczypo
spolitej Ludowej. Wtedy, kiedy 
pod kierownictwem naszej Partit 
i robotn cy i chłopi i inteligenci, 
leszcze szybciej i lepiej niż do
tychczas będą pracować, Zęby pla
ny wykonywać.

Na cześć urodzin Prezydenta 
Bieruta. naszego robotniczego 
Prezydenta, wykonałem w 27 mie
sięcy sześć norm roc, „ych. Uzy
skałem to dzięki kwalifikacjom, 
które zdobyłem na aut sach zawo
dowych. dz ękl temu, te umiem 
zorganizować sobie robotę A 
v..ęc obmyślam sobie kolejność 
robót, przygotowuję za wczasu 
materiał, żebym nie musiał biegać 
później w czasie pracy do maga
zynu po każdy drobiazg. W cza
sie pracy n e t.acę czasu na bc-d- 
ne pogawędki 1 papierosy, a to- 
botę wykonuję sum ennle, tak że 
nie zdarzyło ml się jeszcze nigdy, 
żebym musiał ją poprawiać. A te 
poprawki — to szczególnie u nas, 
instalatorów, zajmują strasznie 
dużo czasu.

W naszej pracy dużo znaczy 
wprawa. Np. jak piacowalem w 
Przychodni Specjalistycznej na 
Bankowej, to na początku kład
łem wiąz z pomocnikiem po S0 m 
kabelka dziennie. Po k Iku dniach 
poznaliśmy tą pracę, nauczyliśmy 
się lepszych sposobów jej wyko
nania 1 kładliśmy później po M 
do 100 metrów w ciągu 8 godzin.

Często pytają mn e koledzy i 
inni ludzie, dlaczego tak sie śpie
szę. Mówią: „Słuchaj RoradzJńskl, 
czyś ty taki chytry na pien'ądze, 
że po trzy normy wyrabiasz? Jak 
wyrobisz półtorej, to też dosyć 
zarobisz 1 budowa będzie rosła”. 
Do niedawna myślalem sobie, ż« 
to ot takie ludzkie gadanie. Ale 
ostatnio zrozumiałem, że to jest 
wrogie gadanie. Przecież, gdybym 
ja i inni gorzej, wolniej praco
wali, to wolniej rosłyby nasze hu
ty. stalownie, kopalnie, fabrykt 
maszyn rolniczych, wytwórnie na
wozów, bez których nie można 
zbudować socjalizmu. Bez tego 
rozwoju nie roslaby siła naszego 
Państwa A mustmy być silni, jaK 
najsilniejsi, bo widzimy, że impe
rialiści nie śpią. Ze wyciągają ła
py po naszą niepodległość, po 
naszą wolność. Gdybyśmy budo
wali wolniej, to mniej bysmj! 
mieli szpitali, ambulatoriów, żłob
ków. nie roslaby tak szybko na
sza stopa życiowa.

Dlatego też, aby Polaka _byt» 
zawsze wolna i niepodległa, aby- 
śmy mogli żyć bez lęku o naszą 
1 naszych dzieci przyszłość, tak 
ai« śnlcszę DLATEGO POSTA- 
NAWIAM DO KOflCA PLANU 
6-LETNTEGO. WYKONAĆ DRU
GICH SZESC ROCZNYCH NORM.

Belojannisem na czele. Gdy to 
czytałem przypomniało mi się 
kilka innych wiadomości, które 
przyniosły gazety w ostatnich 
dniach: zastrzelenie przez r.m ry- 
kańsklch żołnierzy spokojnego ro
botnika w Jakimś francuskim mie 
ście. układ między .,rządem” Za
chodnich Niemiec a Amerykana
mi, na mocy którego ich wojska 
okupacyjne pozostaną jeszcze 50 
lat w Niemczech.

Myślalem o tym wszystkim du
żo 1 w czas;- v r.cy » i. -r.w . '
wróciłem do domu. Przypomniał 
mi się wstęp do projektu naszej 
nowej Konstytucji, w którym jest 
napisane, że służy sprawie
„umocnienia Państwa Ludowego, 
jako podstawowej siły, zapewnia
jącej rozkwit narodu polskiego, 
jego niepodległości i suweren
ności”. A Państwo Ludowe, wła
dza ludowa — to nie kto inny, 
jak właśnie my. To znaczy, że 
nasza niepodległość i to, żeby u 
nas Amerykanie nie mogli popeł
niać takich zbrodni, jak w Gre
cji. Korei, czy Francji, zależy od 
każdego z nas.

Kiedy nasza Polska będzie taka 
silna, że nie groźne dla niej będą 
złe chęci imperialistów? Wtedy.

BYŁ świeży, czerwcowy 
poranek 1912 roku. W 
ogródku przy „fortepia

nie" — tak mieszkańcy Lubli
na nazwali nieforemny dom na 
tógu Zamojskiej i Bernardyń
skiej — zgromadzili się młodzi 
członkowie stowarzyszenia 
„Przyszłość**. „Przyszłość" u- 
rządzało podmiejskie wyciecz
ki we wszystkie pogodne, let
nie niedziele. Las bowiem to 
świetne miejsce swobodnych, 
żarliwych dyskusji, gdzie nie 
podsłuchuje ani nieżyczliwy 
sąsiad, ani carski szpicel, ani 
nie nachodzi żandarm. Duszą 
stowarzyszenia „Przyszłość", 
inicjatorem Jego imprez, a tak 
Że organizatorem wycieczek 
był Bolesław Bierut. A oto 
krótka historia „Przyszłości".

Bolesław Bierut 1 grono Je
go towarzyszy od dawna za
czytywało się literaturą społe
czną 1 polityczną, dyskutowało, 
prowadziło samokształcenie. 
Dokuczał im brak lokalu na ze 
brania, brak spokojnego kąta 
do nauki. Pewnego tygodnia 
usłyszeli, że sto warz jeżenie ab
stynentów’ „Przyszłość", zwal
czające alkoholizm, urządza 
wybory nowego zarządu. Posz 
11 gremialnie na zebranie. Bie
rut i kilku Innych zabrało 
głos. Zebrani ujęci prawą 1 
szlachetną postawą młodych 
kandydatów do „Przyszłości" 
wybrali ich do zarządu. Teraz, 
w oficjalnej nie budzącej na 
razie podejrzeń organizacji, 
praca potoczyła się z rozma
chem.

„Działalność oświatowa, po 
ważne kształcenie się było na
szym celem — napisze o „Przy 
szłości" w 1914 r. Bolesław 
Bierut. — Chociaż byliśmy 
szczerymi przeciwnikami alko
holu, to Jednak trzeba przy
znać, że forma działalności 
była wobec władz carskich ra
czej przykrywką istotnych na
szych celów; uczenia się po 
polsku, budzenia myśli nieza
leżnej i kształtowania świato
poglądu społecznego". „Przy
szłość" prowadziła stałą akcję 
odczytową, planowe czytelnic
two i dyskusje. Urządzano tak
że Imprezy artystyczne. Prele
gentami — prócz paru przodu
jących wiedzą społeczną, o- 
czytanlem i kulturą ogólną 
członków „Przysz.łości", prze
de wszystkim zaś Bieruta — 
hylt najbardziej postępowi 
nauczyciele lubelscy, działa
cze społeczni. Inteligencja 
związana z SDKPiL i z PPS- 
Lewicą. One to bowiem patro
nowały nowej, przeobrażonej 
przez Bieruta „Przyszłości", 
„Przyszłość" zaś wychowywała 
ich przyszłych członków.

..Wozy wycieczkowiczów wy 
jeżdżają za miasto, na pola. 
Rozbrzmiewa „Czerwony Sztan 
dar", „Międzynarodówka", 
trzeba tylko uważać, czy skądś 
nie nadjeżdża kozacki patrol. 
W przepięknym lesie wszyscy 
rozbiegają się. Dźwięczy 
śmiech, radosne okrzyki. A po 
tern zbiórka. Bierut ma mó
wić o rewolucji. Kiedy i Jak 
odbędzie się rewolucją prole
tariacka? Pytanie to pasjonu
je „przyszłośclowców" do głę
bi. Bo, że rewolucja musi na
dejść, to dla tej Ideowej, pro
letariackiej młodzieży nie ule 
ga wątpliwości. Świeżo jeszcze 
mają w pamięci akcję politycz 
ną SDKPIL.w związku z wy
borami do IV Dumy; wielu 
młodych zecerów składało wie 
dy własnoręcznie odezwy. Inni 
chłopcy 1 dziewczęta oblepiali 
nimi po nocy cały Lublin. Ca
rat będzie obalony. Lud zdo
będzie władzę. Dyskusja na te 
maty poruszone przez Bieruta, 
toczy się całe popołudnie.

Powoli nadciąga zmierzch 
Młodzież siada kołem przy 
ognisku. Kilkoro deklamuje 
„Oaę do młodości" Mickiewi
cza, „Testament" i „Grób A- 
gamemnona" Słowackiego, czy 
tają wyjątki z „Sułkowskiego" 
Żeromskiego. Bierut pięknie, 
wzruszająco mówi fragmenty 
III części „Dziadów", a po
tem wybiera wiersz, który swo 
Ją formą daleki Jest poezji 
Mickiewicza 1 Słowackiego, a- 
le przesycony szlachetną nie
nawiścią do burżuazji, śmiało 
wzywa do rewolucji,

...Chleba, swobody, fabryk 
I ziemi!

Powiał dziś w górę czerwo
ny znak...

Nagle z lasu wyłonił się 
patrol. Kozacy. Nie dostrze
żono ich w porę. Najważniej
sze, żeby zachować spokój. 
Bierut tleklamuje dalęj M



Jak w NZPO 
powstały »krzywe« sukienki

Wyrażamy swą miłość i przywiązanie do Prezydenta

Walczymy o Siew Wysokich Plonów
W Dolicach zrobiono 

dokładny plan zasiewów
Siewników mamy 9 goto

wych do siania, z POM-u 2 
slewnlki będą dla nas. Ustali
liśmy zasiać w 7 dni. Jeste
śmy gotowi do siewu 1 ziarno 
gotowe. Ludzie rwą się do 
pracy. Lecz zimno trzyma 1 
ciągnie długo. Traktory Już z 
POM-u orały.

Uchwaliliśmy kupić 30 pro
siąt, a też chcemy kupić kilka 
krów, lub jałówek cielnych, 
aby powiększyć hodowlę.

Józef Szczypek 
RZS w Dolicach, 

po w. Pyrzyce

Nasz POM w Gryficach 
jest gotów

Nasz POM nr 108 w Gryficach całko
wicie jest przygotowany do siewów 
wiosennych. Plan remontów wykona
liśmy naweit na 1 dzień przed termi
nem. Niezależnie od remontów maszyn, 
nasza załoga kończyła orki zimowe w 
spółdzielniach produkcyjnych. Obecnie 
jesteśmy gotowi do ■wymarszu do walki 
o „Siew Wysokich Plonów1* — pod ha
słem: o 1 kwintal więcej zboża z ha.

W przygotowaniach naszego POM do 
akcil siewnej wyróżniły sic brygady: 
Mikołaja Bieleckiego, Władysława Łu
czyńskiego, Adolfa Stańki.

Stanisław Dąbrowski
POM nr 108 w Gryficach

Prezydium GRN w Mostach nie 
dotrzymuje umowy

RZS „Zgoda** w Przypólsku wezwał 
do współzawodnictwa spółdzielnię pro
dukcyjna w Białuniu (gm. Żółwia Błoć) 
w podniesieniu wydajności z ha, w po
większeniu hodowli, w szybkim ukoń
czeniu akcji siewnel (8 dni). Postano
wiliśmy również wyremontować spół
dzielcza oborę i stodołę. Wykonując to 
wszystko dla wspólnego dobra, polep
szymy byt członków spółdzielni i zara
zem klasy robotniczej — damy więcej 
Chleba, mięsa, mleka. Wykonamy swój 
obowiązek wobec naszego Państwa Lu
dowego. wobec naszego narodu.

Jedna sprawa jest jednak u nas nie 
w porządku. Wzorując 6ie na zobowią
zaniach i pracy klasy robntniczel posta
nowiliśmy dla uczczenia 60 rocznicy 
urodzin naszego Prezydenta, towarzy
sza Bieruta zlikwidować odłogi znaj
dujące sie poza areałem spółdzielni. 
Tymczasem Prezydium GRN w Mo
stach ziemie, która leżała odłogiem w 
Przypólsku, oddaje pod uprawę innym 
gospodarzom, mimo że z nami została 
zawęrta umowa Interweniowaliśmy w 
GRN, ale nie ma odpowiedzi. A myśmy 
słuchali Ored’fa Noworocznego nasze 
go Prezvden*a 1 pn-zuw’"^” rie di swe
go obowiązku ohwwat-’ ■ >. żeby za
siać k'żdv kawdek ziemi dać więcej 
zboża i surowców Co Państwa.

Bazyli lwuni.ik
RZS Przypólsko, gm. Mosty

nie odpadków wzajemna po
moc robotników. Były u nas 
wypadki, że podczas malej 
awarii maszyny, polegającej 

na zerwaniu się nitek, robot
nicy sąsiednich maszyn nie 
udzielili pomocy w zlikwido
waniu awarii i doprowadze
niu do normalnego przędze
nia. Takie rzeczy więcej nie 
niogą mieć miejsca.

Kiedyś mieliśmy na przę
dzalni brygady przeciwawaryj 
ne. Zawarliśmy ze zmianą maj 
stra Górnego umowę, że jak 
u nas zepsuje się maszyna, to 
robotnicy z jego zmiany porno 
gą nam w jej naprawieniu, 
a jak oni będą mieć awarię, 
to my pomożemy. I jak była 
awaria, to trzech robotników 
od Górnego pomagało nasze
mu robotnikowi zawinąć zer
wane nitki, a w tym czasie je 
den robotnik obsługiwał 3 ma
szyny swoich kolegów. W ten

sza Bieruta: przez zlikwidowa 
nie do minimum odpadków 
dać do 1 Maja 5 ton włókna 

ponad plan.
W walce o wykonanie naszych 

zobowiązań musimy rozumieć, 
że każdy kilogram mniej 
odpadków', to jest kilogram 
więcej dobrej przędzy. Musi
my to zrozumieć, bo robotnik 
dziś nie jest sprzedawcą swo
jej pracy, ale właścicielem fa
bryk 1 bogactw narodowych, 
wrpółbudowniczym Polski so
cjalistycznej.

Najważniejsze teraz w na
szej pracy jest nie dopuszcza
nie do nawijania się złych 
pasm, dobra obserwacja naw) 
jania się szpul, regulacja pier 
ścieni, utrzymywanie czystości 
ław i gaików. Dużą rolę od
grywa w walce o zlikwidowa-

stały do zatwierdzenia przez 
Zarząd Centrali w Warszawie, 
ale minęło Już 11 miesięcy, 
— nie ma żadnego rezultatu 1 
nikt u nas nie zajmuje się tą 
sprawą.

Wprawdzie I bez norm na
sze plany miesięczne są reali
zowane. Ale załoga nasza słu
sznie domaga się pracy wed
ług systemu norm, co umoż
liwiłoby wprowadzenie współ
zawodnictwa. Jak również lep
sze poznanie 1 wydajniejsze 
realizowanie swych planów- 
dziennych, miesięcznych, kwar 
talnych 1 rocznych.

Dyrekcja, rada zakładowa 
1 organizacja partyjna naszych 
zakładów winny zadość uczy
nić słusznym żądaniom pracow 
ników 1 sprawę tę załatwić 
jak najszybciej,

Henryk Lewandowski
Zakłady Budowlano- 
Remontowe Centrali 

Rybnej

Coraz częściej słyszeć moż
na ze strony załogi Zakładów 
Budowlano-Remontowych Cen 
trali Rybnej w Szczecinie, cał 
kowicle słuszne żądania wpro
wadzenia normowanego syste 
mu pracy przy przeprowadza
niu remontów samochodów ph 
cówek Centrali Rybnej z całe
go naszego kraju.

Zakłady Budowlano - Re
montowe, które zostały usamo
dzielnione 1 wydzielone z 
dniem 1 stycznia br., pracowa 
ły w mniejszym zakresie do 
roku 1950 Jako pomocniczy 
warsztat naprawczy tylko dla 
Centrali Rybnej w Szczecinie 
i od tamtego czasu zachowany 
został Już w tej chwili nie
aktualny system pracy dniów
kowej.

Wydaje się to tym bardziej 
dziwne, że w roku ubiegłym 
zostały Już opracowane normy 
na remonty samochodów oraz 
zespołów. Normy wysłane zo-

męczyć nad tym bardzo 1 ko
niec końcem uszyły... krzywe 
sukienki. Brakarze z kolei nie 
mogli tych sukienek uznać za 
dobre, więc nie mogli Ich 
przyjmować. Centrala Odzleżo 
wa przysłały swoich brakarzy 
do pomocy 1 oni też nas kry
tykowali. I na naszej sali zgro 
madziły się stosy sukienek.

To, co plszę, nie znaczy, 
że za złą Jakość naszej pro 
dukcjl wyłącznie zwalam winę 
na nasz dział wykroju Ale są 
dzę, że wykrój, Jako pierwszy 
etap naszej produkcji przede 
wszystkim musi być dobry, 
Wtedy 1 my. maszynlarki le 
plej i szybciej wykonywać bę
dziemy nasze plany.

Aniela Torzyńska 
sala I NZPO

Sala 1 w naszych NZPO 
dotychczas zawsze wykonywa
ła swój plan, a ostatnio planu 
nie wykonujemy. Dlaczego tak 
się dzieje?

Na poszczególne sekcje sali 
pierwszej, wprowadzono ostat
nio nowy, skomplikowany mo
del jedwabnych sukienek. Jak 
wiadomo Jedwab Jest trudny 
do wykrojenia 1 można tylko 
pojedyńczo — to znaczy po 
jednej sukience dobrze wy
kroić. Nasz dział wykroju na
tomiast kroił większą ilość su 
klenek równocześnie. Jedwab 
naciągał' Się T~ wykrzywiał, 
więc nierówno wykroili. Oglą
dali wszyscy ten wykrój i wi
dzieli, Jaki Jest krzywy 1 
twierdzili niektórzy, że Jedwa 
blu lepiej wykroić nie można 
Muslały się więc maszynlarki

sposób doprowadzaliśmy do mi 
nimum powstawanie braków.

Dzisiaj ta nasza inicjatywa 
poszła w niepamięć. Teraz to 
robotnik, któremu zerwą się 
nitki, sam się męczy z ich na 
wijaniem, a nrzez ten czas pow 
staje dużo braków.

Powtarzam więc: tak być 
nie może. Teraz, kiedy wszys
cy staramy się. aby w termi
nie zrealizować nasze zobowią 
zania dla uczczenia rocznicy 
urodzin naszego Prezydenta, 
towarzysza Bieruta, musimy 
napowrót zorganizować nasze 
robotnicze brygady przeciw- 
awaryjne i lepiej niż dotąd po 
niagać sobie w pracy. Gdy to 
wprowadzimy w życie, wtedy 
obniżymy nasze braki do 6, a 
nawet 5 procent, zwiększymy 
naszą produkcję i piany wyko 
namy nawet z nadwyżką.

A. Ł.
oddział przędzalni SZWS

W spółdzielni w Mystce 
wszystko gotowe do siewu

W naszei spółdzielni produkcyjnej w 
Mystce zakończone są przygotowania 
do akcji wiosennej. Nawozy są iuż roz
prowadzone i ziarno gotowe do siewu. 
Zawaliliśmy 1uż też umowy kontrakta
cyjne i umowę z POM-em. Postanowi
liśmy zwiększyć wydajność z ha psze
nicy o 2 q, owsa — o 3 q, Jęczmienia — 
o 5 q., ziemniaków o 30 q. Wezwaliśmy 
do współzawodnictwa wszystkie spół
dzielnie na terenie gm. Różańsko.

Stanisław Błaszczyk
Mystka, pow. Nowogard

Zlikwidujemy odłogi — będzie 
więcej chleba

W całej gminie Kołbaskowo, pow. 
szczeciński, wre praca wiosenna. W 
każdej gromadzie są brygady POM. Hek
tar za hektarem zaorywane są odłogi. 
PGR Przecław do 27 marca miał już 
zaoranych 26 ha odłogów, spółdzielnia 
produkcyjna w Kołbaskowie — 10 ha, 
w Barnisławiu — 5 ha. w Smolęczynie 
— 18 ha. Indywidualni gospodarze w 
Kamieńcu zaorali iuż 6 ha ziemi. Nie 
ma obawy, byśmy nie wykonali w na
szej gminie planu likwidacji odłogów, 
zasiania każdego skrawka ziemi. Wyko
namy go z pewnością.

Feliks Kunkel
gm. Kołbaskowo, pow. Szczecin

Dlaczego SOM w Bożymiu nie 
Interesuje się remontem maszyn

SOM w Bożymiu w gm. Wełtyń. pow. 
Gryfino, nie interesuje sie remontem 
siewników. Zdarzają się takie fakty, że 
siewniki wychodzą na gromady tylko 
posmarowane oliwa, a nie wyremonto
wane. Np w gromadzie Zelisław stwier 
dziłem. że SOM przysłał siewnik, w któ 
rvm skrzynia do zboża przeżarta bvła 
rdza. Kiedy zwróciłem kierownikowi 
SOM na to uwagę, odpowiedział, że „to 
nic nic szkodzi" SOM odmawia też re
montu siewników wielu gospodarzom, 
mimo że sa to siewniki SOM-owskie.

Tak dalej być nie może!
Jan Prasat 
gm. Wełtyń

U nas obornik Jest Już wy
wieziony 1 rozrzucony na oko
ło 40 ha buraków i kartofli, 
Nawozimy również nawozami 
pomocniczymi. Zrobiliśmy ze
branie całego zarządu. Narada 
nasza miała omówić. Jak zor
ganizować akcję siewną. Otóż 
tak podzieliliśmy pole — gdzie 
siać pszenicę, gdzie Jęczmień, 
gdzie owies — na podręcznej 
mapie naszego areału. Rów
nież ustaliliśmy, gdzie siać 
sztuczne nawozy. Pod pszenl 
cę damy fosforowe, na Jęcz
mień — też, superfosfat — na 
owies.

W mieście i na wsi walczymy 
o realizację planów produkcyjnych

Dniówka musi być 
zastąpiona przez normy

Przywrócić brygady przeciwawaryjne,
wzmóc walkę o likwidację braków w produkcji

Nasza załoga PGR — Płoty 
czci 60-tą rocznicę urodzin 

naszego Prezydenta
Nasza załoga PGR Wyszobór — ze

spół Płoty w powiecie łobeskim posta
nowiła dla uczczenia 60 rocznicy uro
dzin naszego Prezydenta, przedtermino
wo wykonać swoje zadania. Brygada 
Polowa Wawrzyńca Czecha postanowi
ła skrócić termin zasiewu zbóż i oko
powych o 6 dni, podnieść wydajność z 
ha buraków cukrowych o 100 q i psze
nicy jarej — o 2 q. Brygada oborowa 
z brygadzistą Stefanem Karaowskim 
zobowiązała się wydać rocznie od 1 kro
wy o 1000 litrów mleka wiecej, niż 
przewiduje plan oraz wychów cieląt po
większyć o 12 procent. Brygadzista ow
czarni Stefan Żyłka zobowiązał sie wy
dać rocznie od jednej owcy o 0,5 kg 
wełny więcej i wychów jagniąt pod
wyższyć o 15 procent. Brygada chlew
ni z brygadzistką Hildegardą Gęze po
stanowiła powiększyć wychów prosiąt.

Edward Trzciński 
PGR Wyszobór

Brygada konna PGR Sokoliniec 
wykonuje 200 procent normy

Brygada konna PGR Sokoliniec ze
społu Dobrzany, pow. Stargard, zobo
wiązała sie wyrabiać 150 procent nor
my. Zobowiązanie swoje przekracza 
dwukrotnie, wyrabiając 200 — 300 pro
cent normy przy wywózce obornika. 
Piotr Slusar i Kazimierz Stępiński wy
różniają się w tei brygadzie.

Kazimierz Bu jakowski
Sokoliniec

Gmina Bytowo wkrótce rozpocznie 
siew

Komisja Rolna przy Prezydium GRN 
w Bytowie przeprowadziła kontrolę na 
terenie gminy w zakresie stanu przy
gotowań do wiosennej akefi siewnej. 
Stwierdziła ona gotowość maszyn, od
powiednie ilości ziarna siewnego.1 
PGR-v: Sulibórz, Grabnica, Bytowo 
dzięki wytężonej pracy zarówno załogi, 
jak i kierownictwa 1 organizacji par
tyjne! są gotowe do wymarszu w pole, 
do walki o to. bv osiągnąć więcej Chle
ba, mięsa i tłuszczów.

A. P.
Bytowo, pow. Stargard

...Państwo ludowe liczy na Waszą pomoc 
zwłaszcza na Ziemiach Zachodnich, gdzie za
dania prasy robotniczej i chłopskiej są szcze
gólnie ważne, jako czynnik rozwoju tych ziem 
pod względem gospodarczym i kulturalnym... 
...Im śmielej, im z większym poczuciem odpo
wiedzialności będziecie wykonywać swe zada
nia, tym bardziej zaszczytne będzie stanowi
sko korespondenta robo‘n!czego i chłopskiego, 
tym wybitniejsza będzie jego rola w naszym 
społeczeństwie...

Z przemówienia Prezydenta tow Bolesława 
Bieruta podczas uroczystości de korowania 
K-ryżem Kawalerskim Odrodzenia Polski kore
spondentów robotniczych 1 chłopa kich 19 maja 
1951 roku.

Pracuję w Szczecińskich Za
kładach Włókien Sztucznych, 
w przędzalni. Przędzalnia 
jest najważniejszym oddzia- 
łeta, można powiedzieć ser
cem fabryki. Odbywa się w 
niej przędzenie włókna szlucz 
nego, tzw. wiskozowego.

Bardzo poważną u nas bo
lączką jest powstawanie du
żej ilości odpadków. Powstają 
one wskutek niedbalości n!e- 
ktćiych robotników, często 
wskutek bumelanctwa i zda
rzających się od czasu do cza 
su awarii. Niedawno jeszcze 
na przędzalni robiło się śred
nio 12 proc, braków, a w dni, 
kiedy więcej było bumelan
tów, ilość odpadków dochodzi 
la aż do 18 proc.

Myśmy w naszej przędzal
ni podjęli ważne zobowiązanie 
dla uczczenia urodzin towarzy

Wykonaliśmy pomyślnie i z nadwyżką za

dania pierwszych 2 lat naszego wielkiego I 

historycznego Planu 6-letniego — planu uprze 

mysłowienia Polski. Wstępujemy w rok trzeci, 

który będzie rokiem przełomowym dla zwycię

skiego wypełnienia całego planu. Z jeszcze wlęk 

szą więc oiarnością od iawajmy Ojczyźnie swą 

pracę, pomnażając jej siły!

Z Orędzia Noworocznego Prezydent* Bieruta.

ZZ Zespól Ogrodniczy PGR w Pyrzycach jest jednym z 
największych tego rodzaju obiektów w kraju. Już od po
czątku marca zatoga PGR Pyrzyce dostarcza nowalijki 
na rynek szczeciński. Na zdjęciu: Ery gada kobieca pa 
kuje do koszów wiązki rzodkiewki.
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zwitek „reprezentuje” 100 obli 
gacji. Tzn., że Nr 4433 ozna
cza wszystkie obligacje od nu 
meru 443300 do 443399. Koło 
zostaje wprawione w ruch, a 
następnie uczennica szkoły 
TPD Nr 9. przodownica nau
ki, Lilka Pionkówna wyciąga 
17 zwitków, z których każdy od 
powiada jednej klasie obliga
cji.

Przewodniczący ogłasza nu
mery. Wylosowane zwitki zo- 
staią włożono do drugiego — 
mniejszego koła. I znów inną 
uczenn:ca, Tereska Wróblew
ska, losuje je. Jednocześnie z 
koła Nr 3 zostają wylosowaną 
zwitki zawierające jedynie 2 
cyfry, które oznaczają końco 
we numery obligacji. „Rozpo 
czynamy losowanie obligacji 
wygrvwajacvch premie po 10 
tys. złotych” — ogłasza prze
wodniczący. Z koła Nr 2 wy
ciągnięto zwitek z numerem 
7723. z leoła Nr 3 — zwitek z 
cyframi 24. Tak więc pierw
sza premia na 10 tys. złotych 
padła na numer obligacji 
772324, we wszystkich klasach. 
Nastęnno premie no 10 tys. zło 
tych nadły na numery 241385, 
393274, 633376.

W ten sam sposóh następuje 
losowanie 16 premii po 5 tys, 
złotych i następnych.

Ludzie na sali pilnie notują 
wylosowane numery. Być mo 
że premia padme na obligacją 
kogoś ze znajdujących się właś 
nie na sali, a może na obliga 
cję należącą do kogoś z krew
nych czy znajomych. Zresztą 
losowanie dziś się nie kończy, 
bedzie trwać jeszcze do 4 kwiet 
nia. Następne zaś odbędzie się 
za pół roku. Państwo zwraca 
obywatelom pożyczone od nich 
sumy z nadwyżką. A najważ
niejszą oremia dla nas za sub 
skrybowane pieniądze jest co
raz piękniejszy rozwój naszej 
Oirz’--ny, wzmożenie jej sił ł 
potęgi.

K. N.

Ostatnio odbyły się narady 
Rad Społecznych przy Państwo 
wych Ośrodkach Maszynowycn 
naszego województwa. Miały 
one za zadanie przeanalizować 
dotychczasowe przygotowania 
do rozpoczynających się sie
wów wiosennych, celem usunię 
cia istniejących jeszcze uste
rek, wspólne omówienie pla
nów akcji siewnej, organiza
cji brygad pole wych i powią 
zania ich z pracą brygad trak 
torowych oraz upowszechnie
nie doświadczeń przodującego 
aktywu spółdzielczego.

Na naradach zapoznano etę 
ze stanem przygotowań żarów 
ro w POM-ach, jak i spółdziel 
r'"rh produkcyjnych, przedsta 
’ łono i przedyskutowano pia
li” rozstawienia brygad trakto 
■ "■'•eh wraz z przydzielonym

•••»tem, udzielono spółdziel
com wytycznych do nrz^prowa 

6»?n’a wiosennej akcji siewnej.

O LEPSZA KONSERWACJĘ 
CIĄGNIKÓW

SŁAWNO. Spółdzielcy skry 
tykowali w dyskusji PÓM za 
n:edbałe wykonywanie remon
tów, wskutek czego w czasie o- 
atatnich akcji często nsuły się 
m<”zyny, co niejednokrotnie ©- 
późniało wykonanie prac w po 
Iu. W spółdzielni produkcyjnej 
w Górsku opóźniono przez to 
akcję żniwna o 8 dni, a odda
na przez spółdzielców W 1951 r. 
żniwiarka nie została do chwi
li obecnej wyremontowana. 
Trudności te, jak stwierdził 
tow. Sadowy z Barzowic, są 
jednak obecnie pokonywane. 
Przyczyną szybkiego niszcze
nia maszyn była niełednokrot 
nie zbyt mała troska traktorzy 
stów o powierzony aprzot i 
brak kontroli ze strony POM. 
Niedociągnięcia t« zostr.ną tt- 
sunięte przez zwiększenie pra 
cy politycznej wśród traktorzy 
stów orał komisyjne przejmo
wanie wyremontowanego sprzę 
tui Przodując* traktorzysta 
Miszczak, który na apel OHka 
zobowiązał się przepracować 
na ciągniku marki Ursus 
5.300 roboezogodzin bez kapi
talnego remontu, wezwał wszy
stkich traktorzystów do w’ek- 
szej troski o konserwację silni 
ków i maszyn.

Swymi doświadczeniami z za 
kresu organizacji pracy pudzie 
liii sie tylko spółdzielcy z Mslo 
wic. Odpowiedzieli oni, jak zor 
gnnfzownli dwie grupy połowę, 
ze stałym składem osobowym, 
stąbrm irwentarz-m martwym 
1 silą pociągową. Grupom przy

W dniu 1 kwietnia 1952 roku odbyło się pierwsze 
tonowanie obligacji Naiodowcj Pożyczki Rozwoju Sit 
Polski,
Na zdjęciu: przodownica nauki ze szkoły TPD Nr 9 
L. Pionkówna (uczennica VII kł.) odnogi przewodniczą 
cemu wyciągnięty z bębna tog.

dzielono do uprawy grunty z 
wszystkimi kulturami. Grupo
wi odpowiadają za powierzony 
inwentarz oraz za wykonane 
prace.

AGRONOM PGR — 
FACHOWYM DORADCĄ 

SPÓŁDZIELNI

WAŁCZ. Narada wykazała 
słabą pracę agronomów, któ
rzy zbyt mało przebywają w te 
renie i nie pomagają jeszcze na 
leżycie spółdzielniom produk
cyjnym. POM nie wykonał w 
100 proc, umów ze spółdzielca
mi, bo ustalane były ono zza 
b'urka i nie analizowane na o- 
gólnych zebraniach członków. 
Przewodniczący RZS Ostro
wiec, ob. Krawczyk stwierdził, 
że zamiast na zaoranie 20 ha 
odłogów, umowa zawarta zosta 
ła na zaoranie 200 ha, których 
przecież spółdzielnia nie była 
by w stanie uprawić. W trosce 
o właściwe rozmieszczenie trak 
torzystów i jakość wyteonywa- 
nej przez nich pracy, spółdziel 
cy występowali z konkretnymi

ZWRACAMY UWAGĘ...
CENTRALI PRZEMYSŁU NAFTOWEGO W SZCZECINIE

„Gdy otrzymamy ropę, to nie ma oliwy, a jak dostar
czą nam oliwę, to znów brak ropy—plsze korespondent z 
PGR Tychowo w pow. Blałogardzktm. — Taki system zao
patrzenia PGR-ti w n:'llwo traktorowe stosuje Już od dłuż
szego czasu CPN w Białogardzie"

Sadzimy, że w przededniu akcji siewnej, CPN w Szczeci 
nie zafnteresule się „systemem" rozdzielnictwa paliwa, CPN 
w Białogardzie skontroluje swoją placówkę hlałogardzką 1 
pouczy jej kierowników Jak powinni wykonywać swoje 
obowiązki.

PAŃSTWOWYM ZAKŁADOM PRZETWÓRCZO- 
ZIEMNIACZANYM W NOWOGARDZIE

Chłopi w gromadach: Blałokury, Kuknta, Ustronte 
Morskie 1 Stary Borek w pow kołobrzeskim, nie otrzymali 
pieniędzy za dostarczone w Jesieni ub. r. zakontraktowane 
ziemniaki.

Pracowników PZPZ, odpowiedzialnych za rozliczenia 
z dostawcami należy surowo ukarać za nie wywiązanie się 
ze swych obowiązków.

OKRĘGOWEMU ZARZĄDOWI KIN W KOSZALINIE
Ostatnio napłynął szereg skarg ludności wiejskiej na 

niedbałą pracę obsługi kin stałych t objazdowych.
W stałym kinie w Łubowie (pow. Szczecinek) pobiera 

się od dzieci pełną cenę biletu .
Ludność w Zleiinie (pow Miastko) dziwi się, dlaczego 

kino objazdowe używa poplamionego 1 brudnego ekranu...
Do gromady Mosino (pow. Szczecinek) nie dociera ki

no objazdowe, a w Ostrowicach (pow. Drawsko) nie wy
świetlono dwukrotnie zaplanowego filmu..

O. Z K. w Koszalinie zaniedbał kontrolę wykonania 
planów przez kina objazdowe 1 za mało współpracuje z pre
zydiami rad narodowych, które często nie pomagają pra
cownikom ekip w ich odpowiedzialnej pracy.

wnioskami. Zła praca niektó
rych traktorzystów wynikała 
często z powodu braku kontro 
li zarówno ze ątrony zarządu 
spółdzielni, jak i POM-u oraz 
braku powiązania pracy bry
gady polowej z brygadą trakto 
rową. Stwierdzono również, że 
traktorzystów należy otoczyć 
lepszą opieką, zapewnić im od
powiednie noclegi i wyżywie
nie oraz pomieszczenie na ciąg 
piki. Wówczas praca :ch na 
pewno będzie lepsza i wydaj
niejsza.

SŁUPSK. Przedstawiciel wy 
działu politycznego wskazał w 
wygłoszonym referacie, że spół 
dzielnia produkcyjną w Zalą
żkach osiągnęła w ub. roku 
400 q buraka cukrowego z na 
a w tym roku zobowiązała się 
osiągnąć 500 q. Zagadnienie 
znacznego podniesienia plonów 
wywołało w dyskusji duże zain 
teresowanle 1 doprowadziło do 
wymiany wielu cennych do
świadczeń.

W pięknym hallu gmachu 
centąaii PKO w Warszawie 
zgromadziły się tłumy ludzi, do 
rosłych i młodzieży, mężczyzn i 
kobiet. Nie i|a już miejsc sie
dzących, niektórzy stoją pod 
ścianami, a tu jeszcze przez 
wejście wc:ąż płyną ludzie. 
Młodzież w zetempowskich 
mundurach wskazuje miejscu, 
toruje drogę, informuje. Już 
za kilka minut rozpocznle s'ę 
pierwsze losowanie obligach 
Narodowej Pożyczki Rozwoju 
Sił Polski.

Dziewięć miesięcy dzieli nas 
od chwili, gdy na apel iząiru 
wzywający do subskrypcii po 
życzki odpowiedziały miliony 
obywateli. Dzięki ofiarmoaci 
narodu polskiego, dzidki zrozu 
mieniu przezeń ważności sub 
skrybowanych sum dla rozwo
ju Ojczyzny, kwota wpłacona 
przez społeczeństwo przekro
czyła wysoko sumę, na którą 
rozpisana została pożyczka. Za 
te sumy wpłacone przez obywa 
teli, przez 6 milionów robotni
ków | pracowników umysło
wych, przez 2,5 miliona chło
pów zbudowano już wiele w 
naszym kraju. Dzięki tym zło
tówkom zbudowano i ukończo
no budowę większej ilości 
bryk, domów mieszkalnych 1 
szkół, wieś otrzymała więcej 
traktorów f innych maszyn roi 
niczych. I to jest największa 
wygraną każdego obywatela, 
który pożyczył Państwu swoje 
pieniądze. Ale Państwo zwra 
ca również w gotówce dług za 
ciągnięty u obywateli, więcej 
— za swoją stuzłotową obli
gację obywatel może otrzymać 
jeszcze premię nawet w wyso
kości 10 tys. złotych.

1 kwietnia w hallu PKO w 
Warszawie rozpoczęło się 
właśnie pierwsze losowanie obli 
gaeji. Przewodniczący odczytu 
je regulamin losowania. A za- 
mim się ono rozpocznie, każdy 
z obecnych na sali może u u- 
rzędniczek, pod których pieczą 
znajdują się zwitki z numera 
mi, sprawdzić, czy jego numer 
bierze udział w losowaniu. 
Tłum ludzi ciśnie się do sto
łu, na którym znajdują stę 
zwitki. Padają numery, urzęo 
niczki szybko 1 uprzejmie 
sprawdzają. Po upływie 81' ml 
nut sprawdzanie zostaje zakoń 
czone.

Przewodniczący ogłasza: 
„Przystępujemy do losowa
nia".

Do koła Nr 1 — takiego sa
mego, jakie używane jest przy 
losowaniu loterii pieniężnej — I 
zostaje wrzuconych 10 tys. 
zwitków. Na każdym z nich wy 
pisane są cztery pierwsze cy 
fry numerów wszystkich obli
gacji w każdej klasie Pożycz 
ki. Dla ułatwienia, ponieważ w 
jednym losowaniu bierze u- 
dział 25 tya. numerów, każdy

Losowanie obligacji 
Narodowej Pożyczki 

Rozwoju Sił Polski— rozpoczęte

NIE POZOSTAWIAĆ 
SPÓŁDZIELŃ SAMEMU 

SOBIE, LECZ OPIEKOWAĆ 
SIĘ NIEMI

ŚWIDWIN. Mimo ciągłego 
alarmowania POM-u i innych 
władz — powiedział przewod
niczący RZS Wardyń—Górny, 
tow. Wojciechowski —- nikt 
nie przyszedł z pomocą bory
kającej się z różnymi trudnoś 
ciami spółdzielni.

— W RZS Gaworkowo — 
mówił przewodniczący ob. 
Olech — od chwili jego założe
nia nie było ani razu instrukto 
ra wydziału politycznego.

— Mamy wiele trudności, 
ale po założeniu spółdzielni 
nikt się nami nie interesuje — 
powiedział ob. Osiński z RZS 
Batyń.

Wielu dyskutantów uskarża 
ło się na niewystarczającą pra 
cę wydziału politycznego POM, 
którego obowiązkiem jest po
móc spółdzielniom w usunięciu 
istniejących trudności i uzbroić 
politycznie podstawowe organi 
zacje partyjne do walki o umoc 
nienie spółdzielni.

TYCHOWO. W niektórych 
spółdzielniach produkcyjnych 
wydalono po kilku członków, 
którzy nie wywiązywali się ze 
swoich obowiązków. W dysku
sji podkreślono, że należy Im 
jak najszybciej wydzielić grun 
ty, ażeby spółdzielnie zawcza
su wiedziały, na jskich polach 
mogą dokonać zasiewów.

• • ■
Przeprowadzone narady wy 

kazały wiele jeszcze błędów w 
pracy PtłM-ów. Wynikały one 
ze zwężenia pracy większości 
POM-ów do zagadnień wyłącz 
nie gospodarczych. Dlatego też 
wzmożenie pracy politycznej 
wewnątrz POM-ów, uaktywnię 
nie organizacji partyjnych 
oraz pracy wydziału polityczne 
go z. całą załogą jest zasadni
czym warunkiem polepszenia 
stylu pracy POM-ów naszego 
województwa.

Niektóre narady społeczne 
zamieniły się tylko w zebrania 
poświęcone informacji o sta
nie przygotowań do akcji stew 
nej. Zą mało jednak omawia
no na nich organizację pracy 
w samej akcji siewnej, za mało 
uwagi udzielono sprawie 
współzawodnictwa, które wtn- 
no odegrać nie tylko decydują 
cą rolę w wykonaniu przez 
traktorzystów podjętych dla 
uczczenia 60 rocznicy urodzin 
tow. Bieruta zobowiązań, ale 
przez nich winno zostać roz
powszechnione wśród spółdziel 
ców.

Kino ..NOWA HUTA" — Pokole
nie zwycięzców” — film pro4. 
radź Pocz. seansów 18 i 20 w nie
dziele i święta 16, 18 1 20.
Kino MŁODA GWAFDTA — 
Rokossowo — ..Poaromca atama- 
na" — film ęrod radź. pocz. se- 
an-ów 19. w niedz. t święta 12 i II.

• • • ,
MUZEUM, ul. Arm't Czerwoną I NT.
53, Wystawa nt. ..Malarstwo rosyj 
sk'e z okresu przedrewolucyjnego" 
w barwny ch produkciach oraz zb’o 
ry stałe Muzeum czynne we wtór 
kl. czwartki i olatki w godzinach 
od 12 do 17-tej.
DyZurnle APTEKA SPOŁECZNA 
Nr. 11 przy ul Armii Czerwonej,

— Wachtowy, stańcie przy telegrafie, pójdę do kabiny na 
wigacyjnej — mówił na pomoście Łarionow.

Lejtnant Łużkęw stanął przy obudowie telegrafu. Pa
trzył w dal. Ani brzegu, ani nieprzyjacielskiego krążowni
ka! Dowódca zmniejszył szybkość, okręt szedł wolno przez 
bezkresną, wypełnioną wiatrem i falami, przestrzeń.

„Nie trafiliśmy torpedami — z bólem myślał lejtnant 
Łużkow. — Taka okazja! Raz na tysiąc lat! Gdyby śnieży
ca potrwała jeszcze z pięć minut, podeszlibyśmy do „Goe« 
ringa” tuż tut! Ja nie zawiniłem, prawidłowo umiejscowi
łem nieprzyjaciela i podałem dobrą odległość. Dowódca też 
nie popełnił błędu. ..Goering” zasłonił się ogniem zaporo
wym i nie dopuściłby nas bliżej, nie zdążylibyśmy odpalić 
torped...” .

— Trochę nie dociągnęliśmy — mówił Łarionow w ka
binie nawigacyjnej.

Isajew wzniósł ku niemu kościstą, długą, pooraną zmar. 
szczkami twarz.

— Władimirze Michajłowiczu, nie można było podejść bil 
żej. Widziałem, że dokonaliście zwrotu w ostatniej chwili.

— Czy umiejscowiliście „Goeringa” z odblasku pożaru* 
_  Tak jest, zdążyłem umiejscowić. W tej chwili znajdu

je się tu. I ołówkiem wskazał miejsce na mapie.
— Tak, łapcie go radionamiernikiem, może zdradzi się 

jakimś dźwiękiem. Kładę się pa kurs powrotny, by się od 
piego nie oderwać. Muszę zaatakować, nim zginie w mroku 
nocy... Dziękuję wam, nawigacyjny, po mistrzowsku wypro 
wadziliście mnie na cel. Wy spełniliście swój obowiązekl

Niezgrabna figura Isajewa wyprężyła się nad biurkiem.
— Służę narodowi radzieckiemu — odparł podnieconym 

głosem, i mocnym uściskiem odpowiedział na uścisk dłoni 
Łarionowa. — Nie ma o czym mówić, Władimirze MichaJ- 

1 łowiczu!

Znów pochylił się nad mapą.
Kiedy Łarionow powrócił na pomost, było już zupełnie 

ciemno.
_ Prawo na burtę — rozkazał kapitan. — Sto dziewięć

dziesiąt na kompasie.
— Tak jest, stodziewięćdziesląt na kompasie — powtó

rzył sternik.
— Tak trzymać!
—• Tak jest, tak trzjrmać!
— Obie maszyny, cała naprzód!
— Tak jest, obie maszyny cała naprzód! — Łużkow ze 

szczękiem przesunął rączkę telegrafu maszynowego.
„Gromowy” skręcał raptownie. Przed nim znów leżały 

niewidoczne teraz wyspy. Znów dowódca wiódł okręt na 
zbliżenie z nieprzyjacielem. Łarionow wziął mikrofon 1 na« 
cisnął guziczek nad napisem „stanowiska bojowe”. Jego ci 
chy, lecz dobitny głos rozszedł się po górnym pokładzie, 
rozhrzmiał przy działach i aparatach torpedowych, w kot
łowni 1 maszynowni, w komorach amunicyjnych, we wszy
stkich działach bojowych.

— Przyjaciel* — mówił Łarionow — znów atakujemy 
„Goeringa". Podejdziemy do niego jak na.^liżej, by ce’.sie 
odpalić torpedy. Jest już ciemna noc, nie zdołr na; do
strzec. Z odblasku pożaru ustaliliśmy jego pozycje. Jeśli 
zauważy nas przed czasem — damy salwę pociskami oświe 
tlającymi; postaramy się oślepić faszystowskich artylerzy* 
stów. Żądam, by każdą stanowisko bojowe dokładnie i na
tychmiast wypełniało rozkazy.

„Gromowy” szedł całą mocą poprzez mrok. T’.a stanowis
kach bojowych — cisza i bezruch; wszyscy przygotowali się 
do walki, stłumili oddechy, patrzą w przód. Tylko wentyla
tory szumiały i woda pluskała w mroku.

Skłoniwszy się nad rurami aparatu torpedowego i zacis
nąwszy pięść na przyrządzie odpa’ania, Filipow wpatrywał 
się < noc. Celowniczy, Wasia Runin, przjrpadł do pokrętła 
celownika, głowę wcisnął w wysoko wzniesione ramiona. 
Obok wpatrywał się w morze Sasza Taraskin.

Gdzie jest „Goering”, ten znienawidzony okręt nieprzy 
Jacielskl. to wcielenie wszystkiego, co złe 1 podłe, wszy
stkich nieszczęść, które zawisły nad ojczyzną i światem?.

(Dalszy ciąg nastąpi}

Wzmocnić pracę polityczną, upowszechniać 
doświadczenia spółdzielni produkcyjnych



Uroczysta inauguracja
Miesiąca Przyjaźni 

Niemiecko-Polskiej uj NRD,
(Dokończenie ze str. 1) 

Wygłosił minister handlu zagra 
n.cznego i wewnętrzno - nie 
tnlecklego NRD, Georg Hand
ke. Wskazał on na wielkie 
przemiany historyczne w sto
sunkach pomiędzy narodami 
niemieckim 1 polskim. Jakie 
dokonały się w wyniku zwy
cięstwa Armii Radzieckiej nad 
faszyzmem hitlerowskim. -

Wskazując na doniosłą rolę. 
Jaką odgrywają w rozwoju 
przyjacielskich stosunków po
między Niemiecką Republiką 
Demokratyczną i Polską pre
zydenci Bolesław Bierut 1 Wil 
hełm Pleck, minister Handke 
oświadczył:

— Już dziś chciellbyśmy w 
Imieniu narodu niemieckiego 
zapewnić prezydenta Bieruta z 
okazji 60-teJ rocznicy Jego u- 
rodzin, że przyjaźń nowych 
Niemiec z Polską Ludową Jest 
i pozostanie trwałą 1 nierozer
walną. Przyjaźń ta jest dla 
obu narodów życiowym zagad
nieniem politycznym, ostatecz
nie decydującym o wojnie i 
pokoju w Europie. Naród nie
miecki — podobnie jak 1 na
ród polski — w swej przytła
czającej większości pragnie 
trwałego pokoju, gdyż tylko 
w warunkach pokojowych moż
liwa jest budowa lepszej przy
szłości. Naród polski oraz pol
ski rząd — konsekwentnie po 
plerają walkę pokojowych sil 
w Niemczech o zjednoczenie 
kraju, czemu dają wyraz przed 
stawlclele rządu polskiego na

wszystkich międzynarodowych 
konferencjach. |

Potępiając w ostrych sło
wach antypolską, rewlzjonl 
styczną nagonkę Imperialistów 
zachodnio • niemieckich, mi
nister Handke wskazał w Jak 
poważnym stopniu granica po 
koju na Odrze 1 Nysie godzi 
w,imperial!stycznych podżega- 
ozy wolennyćh Każdy rozum
ny człowiek zdaje sobie spra
wę — powiedział minister 
Handke — że wszelka propa
ganda rewlzjonlzmu jest propa 
gandą wojny, a zatem kto wy
stępuje przeciwko granicy po
koju na Odrze 1 Nysie, ten 
dąży do wojny.

Gorącą owację zgotowali ze 
brani następnemu mówcy — 
przewodniczącemu delegacji 
polskiej prof. Żółkiewskiemu.

Naród polski — oświadczył 
prof. Żółkiewski — dobrze pa
mięta genialne słowa Józefa 
Stalina: „Istnienie demokraty
cznych I miłujących pokój Nie 
mieć obok Istnienia miłujące
go pokój Związku Radzieckie
go wyklucza możliwość no
wych wojen w Europie, kła
dzie kres przelewowi krwi w 
Europie 1 uniemożliwia ujarz 
mienie narodów europejskich 
przez Imperialistów świata".

Naród polski wierzy, że de
mokratyczne siły narodu nie
mieckiego zniwecz:, zakusy 
Imperializmu amerykańsko-an- 
glelskiego i garstki jego słu
gusów w Niemczech Zachod
nich. Słuszna sprawa narodu 
niemieckiego, sprawa pokoju 
w Europie zwycięży, a naród 
Goethego i Schillera, Heinego 
1 Beethovena, Marksa i Engel
sa znajdzie swą piękną, histo
ryczną drogę do wielkiej ro
dziny narodów wolnych 1 mi
łujących pokój.

Dzieło stworzenia nowych, 
przyjacielskich stosunków po
między Niemcami 1 Polakami, 
jest wielkim moralnym sukce
sem ludzkości.

Jesteśmy przekonani, że te 
stosunki, które utrwaliły się 
między Polską Ludową a Nie
miecką Republiką Demokraty
czną są wzorem dla przyszłych 
stosunków naszego kraju ze 
zjednoczonymi Niemcami — 
oświadczył w zakończeniu 
prof. Żółkiewski — wśród en 
tuzjastycznych oklasków zebra 
nych. Długo brzmlały okrzyki: 
„Stalin — Bierut — Pieck“, 
„Freundschaft — Przyjaźń — 
Frieden — Pokój".

Narody świata 
zapewnią sobie trwały pokój
Ogólna rezolucja Biura Światowej Rady Pokoju

OSLO. (PAP). Biuro Świa
towej Rady Pokoju uchwaliło 
na sesji w Oslo ogólną rezolu
cję następującej treści:

Biuro Światowej Rady Po
koju stwierdza, że do dnia dzi
siejszego zebrano 603.570 ty* 
sięcy podpisów pod apelem o 
zawarcie Paktu Pokoju między 
pięcioma wielkim-; mocarstwa
mi. Do wyniku tego, który o 
122 miliony przewyższa liczbę 
podpisów zebranych pod ape
lem sztokholmskim, należy do
dać fakt, że opinia publiczna 
coraz energiczniej wypowiada 
się na rzecz pokojowego roz
wiązywania spornych próbie* 
mów w drodze rozmów.

Sukcesy te świadczą dobitnie 
o wzroście wpływów ruchu ob
rońców pokoju na całym świę
cie i odzwierciedlaią coraz sil
niejsze pragnienie narodów. 
Kampania na rzecz zawarcia

Paktu Pokoju powinna przy
bierać na sile. Wzmożenie tej 
kampanii może udaremnić wy* 
ścig zbrojeń, który wyczerpuje 
siły narodów, podważa ich eko
nomikę i zagraża ich niezawi
słości.

W ciągu ostatnich miesięcy 
sytuacja uległa pogorszeniu. 
W Azji została zastosowana 
broń bakteriologiczna. Wbrew 
woli większej części narodu 
niemieckiego i japońskiego, re- 
militaryzacia Japonii jest fak
tem dokonanym, a remilitary> 
zacja Niemiec zachodnich 
wkroczyła w stadium realiza
cji. Dążenie ludów kolonial
nych do niepodległości jest o- 
krutnie dławione. W tych wa
runkach opracowane w Wied* 
niu propozycje Światowej Ra
dy Pokoju są bardziej niż kie
dykolwiek bądź niezbędna pod 
stawą ustanowienia pokoju. 
Propozycje te przewidują po

łożenie kresu toczącym się o* 
becnie wojnom, demilitaryza- 
cję i zjednoczenie Niemiec, de- 
militaryzację Japonii, przywró 
cenie tym dwom państwom nie
zawisłości, zagwarantowanej 
przez traktaty pokojowe, wyco 
fanie wojsk obcych z kraiów 
Azji oraz Bliskiego i Środko
wego Wschodu.

Swą konsekwentną akcją, 
siły pokoju skłoniły Organiza* 
cję Narodów Zjednoczonych do 
rozpatrzenia problemu rozbro
jenia powszechnego. Debata 
w tej sprawie trwa. Komisja 
rozbrojeniowa obraduje obec
nie w Nowym Jorku. Akcja 
narodów powinna narzucić za
kaz broni masowej zagłady o- 
raz stopniowe, równoczesne i 
ściśle kontrolowane rozbroję* 
nie. Narody, które w coraz 
większym stopniu odczuwają 
następstwa politvki wojny i 
nędzy, uświadomiły sobie rów

nież swą siłę. Jeśli będą one 
działały energicznie, to mogą 
zmienić bieg wydarzeń, dopro
wadzając do zawarcia Paktu Po 
koju, który zapewni pokojowe 
współistnienie 'różnych syste
mów politycznych i społecz* 
nych.

Pragnąc doprowadzić do 
szerszego zjednoczenia miłują
cych pokój sił wszystkich na
rodów, Biuro postanowiło zwo
łać w dniu 21 czerwca sesję 
światowej Rady Pokoju, na 
której zaproponuje zwołanie w 
roku bieżącym wielkiego Kon
gresu w obronie pokoju.

Zakończenie sesji
Biura Sunatomej 

Radij Pokoju
OSLO, (PAP). We wtorek 

odbyło się końcowe posiedzenie 
sesji Biura Światowej Rady 
Pokoju.

Uczestnicy sesji uchwalili 
jednomyślnie odezwę do wszyst 
kich ludzi na całym świecie 
„przeciwko wojnie bakteriolo
gicznej’’.

Ponadto na sesji przyjęto 
rezolucję, poświęconą kolejnym 
zadaniom ruchu w obronie po
koju oraz zalecenie dla sekre
tariatu światowej Rady Poko« 
ju w sprawach, dotyczących 
rozwoju więzów kulturalnych 
między narodami.

Wojna bakteriologiczna stanowi 
niebezpieczeństwo dla całej ludzkości

Odezwa Biura Światowej Radu Pokoju
OSLO (PAP). Uchwalona 

przez Biuro Światowej Rady 
Pokoju odezwa „przeciwko 
wojnie bakteriologicznej", ma 
następujące brzmienie:

Rozpatrzyliśmy dokładnie 
dokumenty, dotyczące wojny 
bakteriologicznej, prowadzonej 
obecnie w Chinach 1 w Korei.

Przestudiowanie tych doku
mentów poruszyło nas do głę
bi 1 napełniło przerażeniem. 
Wojna bakteriologiczna Jest 
nie tylko nikczemną zbrodnią, 
której powinien być położony 
kres, stanowi ona również nie 
bezpieczeństwo, zagrażające 
całej ludzkości. Apelujemy do 
sumienia wszystkich mężczyzn 
t' kbblet' 1 wzywamy Ich, aby 
zażądali zaprzestania wojny 
bakteriologicznej oraz zakazu 
broni bakteriologicznej.

Zwracamy się przede wszy
stkim do mężczyzn 1 kobiet 
Stanów Zjednoczonych, ponie
waż dla każdego z nich jest 
to sprawą honoru 1 godności. 
Fakt, że wojnę w Korei pro
wadzi się w imieniu Narodów 
Zjednoczonych Jest szczególnie 
poważną okolicznością, odpo
wiedzialnością za to obarcza
my rządy, które zaaprobowały 
Ingerencję Narodów ZJednoczo 
nych 1 które ponoszą tym sa
mym moralną i polityczną od
powiedzialność za stosowane 
metody prowadzenia wojny.

Co się tyczy nas, to spo
czywa na nas podwójny obo
wiązek: przede wszystkim mu- 
simy poinformować opinię pu
bliczną 1 zapoznać z prawdą 
każdego człowieka, aby każdy 
mógł wyrobić sobie sąd o tych 
nikczemnych faktach, które po 
dane zostały do naszej wiado
mości, Postanowiliśmy opubli
kować znajdujące się w na
szym posiadaniu dokumenty. 
Jest rzeczą konieczną, aby 
zbrodnicze akty zostały w ca
łej pełni oświetlone.

Chiński Ludowy Komitet 
Obrony Pokoju, pragnąc rzu
cić na nie światło, zapropono
wał powołanie mlędzynarodo-

Taksówki - samoloty 
uruchomione

WARSZAWA. (PAP). Z 
dniem 1 kwietnia br. Polskie 
Linie Lotnicze „Lot” urucho
miły samoloty — taksówki. Z 
samolotów tych, posiadających 
cztery miejsca pasażerskie, ko« 
rzystać mogą wszystkie urzę
dy, instytucje, przedsiębior
stwa i organizacje. Samoloty 
kursować będą na dowolnych 
krajowych liniach „Lot-u”.

Samoloty — taksówki PLL 
„Lot” są produkcji czechosło
wackiej (model Aero—45). Są 
one nowocześnie wyposażone 
wygodne i rozwijają szybkość 
ok. 200 km na godzinę.

wej komisji, która mogłaby ze
brać wszystkie fakty. Kompe
tencja 1 obiektywizm tej ko
misji powinny być bezsporne. 
W celu utworzenia tej komi
sji, zwracamy sle do najwyż
szych przedstawicieli kół nau
kowych, prawniczych 1 religij
nych. Jesteśmy przekonani, że 
międzynarodowa opinia publi
czna poprze wysiłki komisji.

Nasz drugi obowiązek pole
ga na tym. aby obronić wszy
stkie narody przed wojną ba
kteriologiczną.

Stwierdzamy, że tylko Sta
ny Zjednoczone — Jedyne pań 
stwo spośród wielkich mo
carstw — nie ratyfikowały mię 
dtynarocłowni kon'wenć,JI i 17 
czerwca 1925 roku, zakazują
ce! używania gazów duszących 
t środków bakteriologicznych. 
Żądamy, by wszystkie narady 
świata wywarły nacisk na swe 
rządy w tym celu, aby wszy
stkie bez wyjątku państwa kon 
wencję tę podpisały, ratyfiko
wały 1 przestrzegały. Domaga
my się również podjęcia ener
gicznych kroków w celu po
ciągnięcia do odpowiedzialno
ści sądowej. Jako zbrodniarzy 
wojennych, osób, winnych sto 
sowanla najnikczemniejszej 1 
najpotworniejszej broni.

Jesteśmy przekopani, że wy 
rażamy opinię przytłaczającej 
większości ludzi, domagając 
się obrony niewinnych 1 uka
rania winnych. W Imieniu tych 
ludzi bronimy najszczytniej
szej sprawy — prawa wszyst
kich dzieci do życia, poszano
wania Jednostki.

Jeśli narody nie będą dzia
łały niezwłocznie, aby położyć 
kres wojnie bakteriologicznej, 
okrucieństwo 1 furia sił nisz
czycielskich nie będzie miała 
granic. Wzywamy ludzkość do 
obrony.

Odezwę podpisali:
Przewodniczący Światowej 

Rady Pokoju — Fryderyk Jo- 
llot-Curle,

Wiceprzewodniczący Swlato 
wej Rady Pokoju: Gabriel 
D‘Arboussier, Aleksander Fa- 
dlejew, Kuc Mo-źo, Eugenia 
Cotton, prof. Bernal, prof. 
Leopold Infeld, Arthur Lund 
ąuist,

Członkowie Biura Świato
wej Rady Pokoju: Jessle 
Street, Pierre Cot, Ilia Eren
burg, prof. Hromadka, Lom
bard!, Louis Salllant, Laurent 
Casanova, Mao Tung, Yves 
Farge, Aleksander Korniej 
czuk, Jan Mukarżovsky.

Sekretarz generalny Świato
wej Rady Pokoju: Jean Laf- 
fltte.

Sekretarze Światowej Rady 
Pokoju: Izabella Blume, Gil
bert de Chambrun, Georgio 
Fencaltea, P. Gulajew, John 
Darr, Emi Siao, Montegue.

Zaproszeni uczestnicy sesji; 
Wlllmann (przedstawiciel Nie
mieckiego Komitetu Bojownl- 
ków o Pokój), Jacques Dennls 
(Światowa Federacja Młodzie
ży Demokratycznej). LI Gl-en 
(Korea), pani Klrsten Hansteen 
(Norwegia) oraz Gordon Shaf 
fer (Anglia).

Komunikat
Koreańskiego Komitetu 

ziualczania chorób epidemicznych
PEKTN (PAP). Jak dono

szą z Phenianu, prasa koreań* 
ska zamieszcza komunikat 
Państwowego Komitetu Nad
zwyczajnego do zwalczania 
chorób epidemicznych. Komu
nikat ten, datowany z 31 mar
ca, stwierdza, że pracownicy 
oddziałów przeciwepidemicz- 
nych, popierani przez całą lud* 
ność, osiągnęli wielkie sukce
sy w walce przeciwko skutkom 
nieprzyjacielskiej broni bakte
riologicznej.

W okresie od 28 stycznia do 
25 marca br. interwenci ame
rykańscy dokonali zrzutów o- 
wadów i drobnych zwierząt, 
zarażonych bakteriami choro* 
botwórczymi w przeszło 400 
punktach Korei północnej. Ca
ły naród koreański wziął u- 
dział w walce z bakteriologicz
ną bronią nieprzyjaciela. 
Zniszczono większość insek*

tów, zrzuconych przez Amery* 
kanów.

W Phenianie pracownicy od
działów przeciwepidemicznych 
dokonali szczepień ochronnych 
całej ludności miejskiej oraz 
przeszło 120 tysięcy* mieszkań
ców okolicznych wsi. Do walki 
z bronią bakteriologiczną zmo
bilizowano w stolicy 2.890 pra 
cowników służby zdrowia. 
Zrzucone insekty zostały cał
kowicie zniszczone. Dokonano 
też "rozległej pracy dla oczysz* 
czenia punktów zaopatrywania 
ludności w wodę i dla wytę
pienia gryzoniów. We wszyst
kich dzielnicach zorganizowa
no specjalne punkty obserwa
cyjne do walki z bronią bakte* 
riologiczną.

Naród koreański — stwier
dza komunikat — zdecydowa
ny jest udaremnić zbrodnicze 
plany agresorów amerykań
skich.

Drugi dzień losowania
Narodowej Pożyczki 

Rozwoju Sił Polski
WARSZAWA PAP. Podczas pierw. 

Meto loiowanla obligacji Narodo
wej Pożyczki Rozwoju Sił Polski, 
które odbyło się w dniu 1 bm. o. 
bok głównych premii po 10 | 5 tys. 
zł. rozlosowano pierwszą część pre 
mil po 1 tys. zł..

Premie po 1 tys. zł. w pierwszym 
dniu losowania padly we wszyst
kich 17 klasach na obligacje ozna
czone numerami:
90914 239397 289571 404113 772331 
90924 241347 289594 404143 772342 
90981 241381 362343 404194 772349 
22331 24137S 362383 427711 772372 
223316 241376 362387 427720 772389
223333 241386 8398242 427747 772394
239309 252229 39X264 427760 778460 
239323 252230 398275 427775 778162 
39343 252260 398285 427787 778473 
239352 252278 398297 500563 7784,8 
239359 289526 398602 500567 778485
39369 289538 393607 6X3329 778487 
239382 289539 3986’2 683192 790533 
239383 289559 39X640 772309 790550
39395 289566 398658 772329 790590

a • •

W drugim dniu losowania, które 
odbyło się 2 bm. w gmacbu PKO w 
Warszawie z udziałem licznie przy 
byłej publiczności, komisja pod 
przewodnictwem ob. Chrupowlcza 
dokonała rozlosowania drugiej cze
le! premii po 1 tys. zł. oraz rozpo 
częła losowanie premii po 504) zł.

W drugiej części losowania pre- 
mfl po 1 tys. zł. uzyskały we wszy
stkich klasach następujące numery 
obligacji:

239346 398287 289586 362349 289551 
398600 239331 683349 498745 -,72318 
683320 223314 778420 398267 790565
398206 241357 498747 289575 790503
241363 362393 398682 398284 252217 
223345 498712 683344 362373 404176 
5(10537 49X732 398621 2233X4 252262 
683313 790582 498723 790554 438758 
398252 239376 223383 2:11,561 223312
790571 683385 252280 79051? 09"93l 
22.3.369 778426 49X768 77X445 427703 
398675 683336 362361 39S699 778476
2.39.310 49X7.38 362325 39X247 241382 
404137 778442 427754 398261 090923
223367 498780 289569 289599 223324

W kilka dni po zakończeniu lo
sowania. tj. po 5 bm., ukaże się ta 
bela urzędowa Ministerstwa Finan
sów zawierająca wszystkie numery 
premiowanych obligacji oraz nume 
ry obligacji wylosowanych do wy. 
kupu według ich wartości Imien
nej.

Na podstawie tej tabeli, którą o- 
trzymają wszystkie oddziały i ek. 
apozytury PKO i Narodowego Ban
ku Polskiego, dokonywane będą 
przez placówki wykupu wypłaty wy 
granych. Wypłata premii 1 wykup 
obligacji wylosowanych w pierw, 
szym losowaniu nastąpi po 10 
kwietnia br.

Wielka manifestacja 
na rzecz pokojowego 

zjednoczenia 
Niemiec

BERLIN. PAP. — Agencja 
!ADN donosi z Monachium — 
Gladbach, że odbył się tam 
kongres na rzecz pokojowego 
zjednoczenia Niemiec. Prze
szło 1100 delegatów reprezen 
tujących wszystkie warstwy 
ludności Niemiec Zachodnich 
zażądało Jak najrychlejszego 
zawarcia traktatu pokojowego 
oraz przeprowadzenia ogólno- 
niemlecklch wyborów do Zgro 
madzenla Narodowego w celu 
powołania do życia rządu dla 
całych Niemiec.

Kongres wybrał Jednomyśl
nie 50-osobowe prezydium, 
któremu polecono podjęcie 
niezbędnych kroków w celu 
zawarcia traktatu pokojowego 
1 przywrócenia jedności Nie
miec.
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